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BĄDŻMY NIEZŁOMNYMI, 

OFIARNYMI BOJOWNIKAMI 

POKOJU W SŁUŻBIE CAŁEJ 
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OFIARNYMI 

SZCZERYMI, 

PATRIOTAMI 

W SŁUŻBIE OJCZYZNY! 

B. Bierut 

Naród polski popiera Apel Pokoiu 

7.299.245 kart plebiscytowych 
złożono do godziny 12-ej dnia 18 bm. 

Komunikat P K o ·p * * * NARODOWY PLEBISCYT POKOJU ROZPOCZĄŁ SIĘ W 
CAŁYM KRAJU RANKIEM W DNIU 17 MAJA BR. 

W ciągu niecałych dwóch dni Narodo 
wego Plebiscyt1' Pokoju 7.299 łys. Po
wków podpisało A.pel o zawarcie Pak
tu Pokoju. .JUŻ W PIERWSZYM DNIU PLEBISCYTU MILIONY POLA

KÓW i POLEK ZŁOŻYŁY SWE PODPISY POD KARTĄ NARO
DOWEGO PLEBISCYTU POKOJU. 

Naród polski daje w te dni uczegól-
11ie wymowny wyraz swej jedności j 
bezgranicznego przywiązania do spra
wy pokoju. Dni Plebiscytu są okresem, 
kiedy ze szczególną silą doci,erają do 
nas słowa prawdy o tym, kto i w imię 
czego przygotowuje wojnę i podżega do 
wojny, słowa prawdy o amerykańskich 
podżegaczach wojennych. 

DZIEŃ ROZPOCZĘCIA PLEBIS<'iTU STAŁ SIĘ POTĘŻNĄ 
:l'tlANIFESTACJĄ POPARCIA NARODU POLSKIEGO DLA 
APELU SWIATOWEJ RADY POKOJU. 

· Przytłaczająca większ<>ść ro
botników i pracowników we 
wszystkich zakładach pracy, w 
urzędach, chłopi w tysiącach gro
mad wiejskich, ucząca się mło· 
dzież w szkołach i na wyższych 
uczelniach - w 11odniosłym na
stroju złożyli Karty Plebiscytu na 
-ręce przedstawicieli komitetów 
obrońców pokoju. 

Do godz. 12 w dniu l8.5 
we1Uug niepełnych danych 
ZŁOŻONO 7.299.245 PODPI
SANYCH KART NARODOWE· 
GO PLEBISCYTU POKOJU. 
W poszczególnych wojewódz· 

twach komitety obrońców pokoju 
:iebl'ały następujące ilości Kart 
Plebiscytowych: 

War1niawa·m. 
°'Nti'szawakie 
Bydgoskie 
Poznańskie 
ŁóDZ·m. 
Łódzkie 

377.515 
a93'.ZZO 
łSZ.146 • 
780.020 
250.150 
298.210 

Delegacja ZSRR 
konsekwentnie dąży 

do porozumienia 
PARYŻ. - .Na posiedzeniu zastęp

ców ministrów spraw zagranicznych 
ooterech mocarstw w dniu 17 bm. 
delegacja ZSRR zgłosiła nową pro
pozycję, zmierzającą do osiągnięcie 
porozu.m.ienia w sprawie pomądku 
dziennego Rady !Ministrów Spraw 
Zagiranice.nych. Przedstawiciel 
ZSRR Gromyko omówil sprawę .miej 
sca, jakie w.i.tino zająć na porządku 
dru.ennym zagadnienie demilitaryza-

1 cji Niemiec. !Delegacja radziecka 
- powiedział Gromyiko - wskariy
wała już, że nie może się zgodtić, 
aby zagadnienie to nie rziajęło na 
porządku dziennym miejsca, odpo
wiadającego jego znaczeniu. 

Delegacja radroecka dążąc jednak 
do porozumienia goto:via jest rz.g~: 
dzić się iz propozycJą delegaCJl 
tmech mocall'stw, aby włączyć do 
porządku dziennego specjalną uwa
gę, stwieirdzającą, że sprawa mie~
sca dla punktu, dotyczącego demi
litaryzacji Niemiec, nie wstała u
e.godniona. 

Tak więc - dodał Gromyko -
obecnie jest rzeczą konieczną prrz:e
kazanie Radzie Ministrów problemu 
redukcji rzbrojeń i sił zbrojnych oraz 
zadania sformułowania odpowied
niego punktu w tej sprawie, zagad
nienia ipaktu atlantyckiego i ame
rykańskich baz wojennych, jak rów
nież sprawy miejsca w porządku 
dziennym dla kwestii demilitaryzacji 
Niemiec. 

Powrót 
delegacji polskiej 

"" z Moskwy 
WAR~ZAWlt·~ Dni bm. wró 

ciła do Warszawy delegacja polska, 
która brała udział w ur czystoś
ciach 1-Majowych w Związ u . Ra
dzieckim. Delegacji przew d~iczył 
Marian Minor _ przew .dmczący 
prezydium Rady Narodowe w Ło
dzi. 

Kieleckie 
Lubelskie 
Białostockie 
Olsztyńskie 
Gdańskie 
Koszalińskie 
Szczecińskie 
Zielonogórskie 
Wrocławskie 
Opolskie 
Katowickie 
Krakowskie 
Rzeszowskie 
Plebiscyt trwa w 

99.748 
599.010 
481.000 
346.113 
210.950 
99.146 

110.027 
145.121 
700.321 
382.171 
501.950 
180.127 
664.300 

całym kraju. 

Rozwój sieci MHD 
ó tys. sklepów 

w 370 miastach 
WARSZAWA Rozszerze-

nie na początku br. zasięgu 
Miejskiego Handlu Detaliczne
go i objęcie nim nowych 
ośrodków przemysłowych i 
mniejszych miast stanowiło za 
sadniczy przełom w pracy tej 
najmłodszej gałęzi handlu uspo 
lecznionego. 

O ile w ub. roku siecią MHD 
objętych zostało 60 większych 
miast, to już obecnie MHD dzia 
ła w 370 miejscowościach pro
Vl{adząc blisko 6 tysięcy placó
wek sprzedaży, które coraz peł 
niej zaspoikajają JPotrzeby srze
rokich rzesz ludzi pracy. 

Oprócz 20 sklepów i punktów 
sprzedaży na terenie budowy 
kombinatu i miasta Nowa Hu
ta, uruchomiono pierwsze skle
py MHD przy budowie kombi
natu włókienniczego w Piotrko
wie i wzdłuż trasy b:.tdowy ru 
rociągu Pilica - Łódź. 

Pod naciskiem USA 

Wyrazem zrozumienia przez naród 
tej prawdy są miliony głosów już od
danych za pokojem. Te słowa prawdy 
winny dotrzeć do jeucze szerszych mas 
narodu, zwlaszc::.a na wsi. Winny prze, 
niknąć do najbardziej oddalonych · sa
kątków naszego kraju. 

Należy też jeszcze bardziej wzmóc 
pracę agitacyjną, i wyjaśniającą,. Należy 
z niesłabnącą energią tłumaczyć i wy
jaśniać znaczenie Plebiscytu Pokoju. 

W dni poprzedzajqce Plebiscyt Poko
ju i w czasie tnoonia tego Plebiscytu 
ludzie pracy w Polsce podjęli inicjaty
u:ę zaciągania W art Pokoju i wmiąa
ji, produkcję dla 11:więks:eenia 1ily na
szego kraju. Warty Pol.."'Oju aą najlep· 
ssyni. wyrazem :ero.iuntienia nierose~l
nej lqczności mfęds;r Jialkq o Plan Sn· 
ścioletni s wallcf o pokój. Dlatego tri 
w mwę ro21uersania się Plebiscytu 
roswijać j rtnnersać będ:iiemy ruch 
pokoju, 

Romqca §wimlomoić narodu s ro:mq· 
cq potęgą gospodarczą 1UJ$zego krajri 
- oto fundament :rwycięstwa w walce 
o pokój. 

Wyjazd 
delegacji ZMP 

do Berlina 
WARSZAWA - W dniu 18 bm. 

wyjechali do Berlina przedstawiciele 
młodzieży polskiej na posiedzenie 
międzynaredowego komitetu przy
gotowawczego do III światowego 
clotu młodych bojowników o pokój. 

W skład delegacji wchodzą: Mie-
czysław Marzec - sekretarz zarzą 

I 
du głównego ZJ\;IP, Jerzy Felik
siak - członek prezydium ZG 
ZMP oraz He!.-•,a Rakoczy - mi
strzyni świat& w gmmastyce. 

Bezprawna uchwala 
komisji politycznej ONZ w sprawie nałożenia 

embargo na dostawy do Chin ludowych 
NOWY JORK. ...... Na posiedzeniu komisji politycznej Zgromadzenia 

Ogólnego ONZ znalazła się na ponądku dziennym sprawa rezolucji 
USA, dotyczącej wprowadzenia embargo (zakazu) na dostawy towarów 
do Cłlińsldej Republiki Ludowej. 

Delegat Związku Radzieckiego Malik, ubierając głos w sprawie 
porządku dziennego stwierdził m. in.: 

Dnia 17 maja rb, 
Prezydent RP. Bo
lesław Bierut oraz 
członkowie Rady 
Państwa Podpisali 
Apel Światowej 
Rady Pokoju. 

Ogólnopolska· konferencja w Lublinie 

Apel do katolików 
H' hraju • zaqranicą 

wzywa do poparcia żądań Swiatowej Rady Pokoju 
LUBLIN. W Lublinie odbyła się ogólnopolska konferencja 

intelektualistów i działaczy katolickich z udziałem przeszło 500 
delegatów. 

Obradom przewodniczył ksiądz prof. Czuj. Referat wygłosił 
red. Wojciech Kętrzyński. 

W obradach wzieli udział m. in.: rekt.or Tadeusz Lehr-Spła• 
wiński, redaktor naczelny „Tygodnika Powszechnego" Jerzy Turo
wicz, pjsarze - Jerzy Zawieyski i Jan Dobraczyński. 

Zabie1iając głos w dyskusji ks. ka 
nonik Andrrz:ej Chłastawa oświad
czył m. in.: 

„Dla nas nie ulega. wątpliwości, 
gdzie szukać źródeł zagrożenia po
koju. Widzimy żądzę odwetu kół 
neohitlerowskich, podsycaną przez 
polityków aimerykańskich". 

Na zakończenie pierwszego dnia 
obrad konferencji zebrani uchwa
lili rerzolucję, w której czytamy m. 
in.: 

„Zebra.ni wzywają ogół katolików 
polskich, a.by głos fob w Narodo
wym Pleb1scycie Pokoju był: 
źądaniem na.tychmiastm.".ego za. 

przestania remilitaryzaeji Niemiec 
Zachodnich. 

Zdecydowanym potępieniem z pun 
ktu widzenia polskiej racji stanu, 
polityki kaidego rządu, który by od
mówił przyjęcia wezwania berliń

skiej sesji światowej Rady Poko
ju". 

W drugim dniu obrad uczestnicy 
konferencji udali się na teren by
łego obozu koncentracyjnego na Ma·j 
danku. 

K!S. prof. dr Dąbrowski ogłosił 

stamtąd w imieniu konferencji we-
izwanie do przedstawicieli myśli ka
tolickiej narodów, których synowie 
zginęli w hitlerowskich obozach 
wyniszczenia, a zwłaszcrza do uczo
nych Włoch, Francji i Belgii o do-

o sprawne 
przeprowadzenie 

s!anokosów 
WARSZAWA - Prezydium Rzą-

du podjęło specjalną uchwałę w 
sprawie sprzętu siana. 

Do terminowego, całkowitego i ra 
cjonalnego sprzętu siana zmobilizo
wane będą wszystkie gospodarstwa 
rolne. Uchwała przewiduje szeroką 
pomoc w okresie sianokosów dla 
PGR, spółdzielni oraz mało i śred
niorolnych chłopów. Przede wszyst 
kim postawiony będzie do ich dys
pozycji cały park maszyn kośnych 
oraz dostarczona odpowiednia ilość 
materiałów do budowy urządzeń do 
suszenia siana, a także wystarcza
jące ilości kos, osełek itp. 

Na zebraniach gromadzkich omó 
wione będą wszystkie sprawy zwią
zane z terminowym, całkowitym i 
racjonalnym sprzętem siana. 

Uroczyste posiedzenie 
KC KP Czechosłowacji 

maganie się zawarcia porozumienia PRAGA. - W Pradze odbyło się 
Amerykański projekt rezolucji w Po dyskusji odbyło się głosowanie, pięciu mocarstw w myśl Apelu Ra- uroczyste posiedzenie Komitetu Cen-

sprawle embargo nie należy do kom w wyniku którego mechaniczną wię dy Pokoju. tralnego Komunis.tycznej Partii Cze-
petencji komisji politycznej, panie- kszością głosów blok amerykański chosłowaeji poświęcone .30 rocznicy 
wari: Karta ONZ przewiduje, że od- przyjął rezolucję USA w sprawie Ruch oporu w Hiszpanii założenia KPCz. 
powiedzialność rza utrrzymanie po- nałożenia embargo na dostawy dla Posiedzenie zagaił premier Zapo· 
koju i bezpieczeństwa międzynaro- Chińskiej Republiki Ludowej. Za P ARYż. - Dziennik „Humanite" tocky. Zebrani minutą milczenia 
dowego spo~ywa na Radzie Bez.pie- I reizolucją amerykańską padło 45 g~o- donosi że mimo brutalnych 1·epresji uczcili pamięć bohaterskich bojowni
czeństwa. Jedynie Rada Bezpieczeń- sów. Delegaci Związku Radzieckie- ze str~ny władz frankistowskich, na ków partii, poległych w walce o wol· 
stwa może podejmować decyzję w go, Ukrainy, Białorusi, Polski, Cze- ród hiszpański kontynuuje walkę. W ność i szczęście na'.l:odu czechosłowac 
takich sprawach jak wprowadzenie chosłowacji nie ucrzestniczyli w Madrycie antyfaszyśc~ rozdioli wśród kiego. Referat o 30 rocznicy założe· 
embargo. głosowaniu e. uwagi . na. to, że Zgr~- ludności wielką ilość ulotek wzywa· nia Komunistycznej Partii Czecho-

Z uwagi na to, że ani Zgromadze· madizenie Ogólne me Jest upowaz- jących do akcji protestacyjnej prze: słowacji wygłosił sekretarz general
nie Ogólne ONZ, ani komisje Zgro- nione do rozpatr. ania tego rodzarju ciwko wzrostowi drożyZIIly. Ulotki ny K.PCz - Rudolf Slansky. Prze
madunia Ogólnego nie są upoważ- problemów. Delegaci Indii, Afgani- wzywają mieszkańców Madrytu. by mówienie przerywane było owacjami 
nione do rozpa.trywania takich za- stanu Burmy, Egiptu, Indonezji, Pa- w dniu 22 ~aj ·. nie dokonywa~i żad- na cześć ~on:u~i~tycznej Pa~tii Cze· 
gadnJ.eń jak wprowadzenie embar- . ' „ . . . d nych zakupow w sklepach, me ko- chosłowacJi i JeJ przewodmczącego 
go, delegHja radziecka nie będzie kistanu, Syr.n, SzwecJl 1 Ek\~a oru rzystali z komunikacji miejskiej i Klementa Gottwalda, na cześć Związ 
uczestniczyła. w naradach, poświęco- powstrzymali się od głosowania. De- I ::ie. uczęszczali d1;1 teatrów. kawiarń I ku Rad~ieckiego, WKP(b) i wielkie-
nycb powyższej sprawie. legat Luksemburga bvł nieobecnv. 1 km. • go Stalina. 

, 

• 
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.Podwóine święto w zakładach im. Emilii P~ałer 

Pod·. y poparte czynem 
Załoga przodującej fabryki dziewiarskiej 

odpowiedź podżegaczom wojennym 
ków zmniejszył się o 1,2 procent. 

STAN. WOźNIAK: Zartąd;i;enie w 
3prawie zasiłków rodzinnych ustala, 
że pracownik zwolniony przez zakład 
pracy z powodu reoi·ganizacji, obni
żenia kosztów własnych itp. - nie 
traci prawa do nieprzerwanego za
siłku rodz~nnego, -jeżeli przerwa w 
pracy nie przekracza. terminu 15 dni. 
Wobec tego, że został Pan zatrud
niony w nowym zakładzie pracy w 
późniejszym okresie - musi P11n, 
zgodnie z obowiązującym zarządze
niem, przepracować 3 miesiące, aby 
nabyć prawa do dalszego korzystania. 

dala godną 
Na. długo u~rwali się w pamiqci dę pieniężną 30 tysięcy złotych! Odpowiedź jest prosta i zwię-

za.łogi .zakła.dow Pr.z~:.nysłu Dzie- Trudno opisać, co się· dalej 'sta- zła: troska o należytą gospodarkę 
wiarskiego nn. Emilu Plater da- ło. Ludzie dosłownie szaleli z ra- materiałową i 0 park maszynowy, 
ta 17 ma.ja b.r. - dzień Narodo-~ dości. Młodzież to nawet śpie- przez co godziny postojowe zo
wego Plebiscytu Pokoju. wała i tańczvła... stały zredukowane do minimum; 

Dziwnym tr~fem zb.iegły. się te . - Oto nasza odpowiedź pod- wprowadzenie metod produkcji 
d'W; ~y.darzema: plebiscyt 1... zeg~czom wojennym, odpowiedź · potokowej i ścisłe trzymanie się 

Tyle mówią suche cyfry i fak
ty. Ale za nimi kryje się wymo
wa ofiarnych i wydajnych wysił
ków członków załogi, wytężona 
walka o większą, lepszą i tańszą 
produkcję, jaką zwycięsko pro
wadzą przodujące zespoły Adama 
Gędka czy Czesława Rzeźniczaka 
- przy maszynach oczkarko
wych, lub Ireny Holicke - w kro· 
jowni. 

z zasiłku rodzinnego. 

* * • 
SP-owiec WYCHOWAWCA: Może 

Pan jako jedyny żYWiciel w związku 
z chorobą matki starać się o zwolnie
nie ze służby w SP. W tym celu na
leży złożyć do Powiatowej Komendy 
SP podanie, zaświ!l;dczone przez Pre
zydium Gm. Rady Narodowej i dolą· 
czyć świadectwo o niezdolności do 
pracy matki oraz o stanie majątko
wym. 

. asme zakończy~a P.r~cę. druga n~ ich bomby atomowe! - mó- zaplanowanych asortymentów -
zrma~a. Członkowie Je], Jeszcze wili ~obotnicy, podpisując karty nie rozpraszanie sił. A poza tym 
W Zlelonych .f~rt~chach . robo- poko1u. - oczywiście - stałe POdnosze-
cz:rch, gro!11adzih sie wokoł pun- To było naprawdę wielkie nie dyscypliny pracy mobilizCP 
ktow pleb1scytow:y~h, aby oddać święto w życiu ZPDz. im. Emilii wanie ludzi i· opieka' ~ad nimi ze 
sw~ głosy. ~astro] był uroczysty, Plater. stron;ir ogniw partyjnych i związ-
a Jednocześnie pełen entuzjaz- * "' * kowych. · · 
mu„. , , . . Dyrektor zakładów ob. Jan Ka- Załoga ZPDz. im. E. Plater nie 

Tym ludziom i dziesiątkom in
nych dobrych, świadomych swych 
celów przodowników pracy i ra
cjonalizatorów zawdzięczają za

-kłady w główne:i mierze trzykrot· 
ne zwycięstwo we współzawodni
ctwie o sztandar Zarządu Głów
nego Związku Włókniarzy. * * "' * * STRAŻAK Z WIDZEW A: Zechce I .nagle wsro~ tego nastr'OJU ru- zanecki wita nas z rozpromienio- zapomniała także o naczelnym "' 

h)'. iskra ;~palaJąca prochy, padła ną twarzą . zadaniu, wytyczonym przed Stosy kartek zebrano na pun-
wiadom.osć. . Proszę, proszę.„ Czekamy na wszystkimi zakładami przemysło- ktach plebiscytowych w ZPDz. 

Pan zgfosić się do Referatu Pracy 
- ob. kier. Lewy, Łódź, ulica Piotr-, 
kows'ka nr 113, III piętro. Zw~cr~stwo! ~o raz trze.ci. z rzę- was! Chcemy · podzielić się z wymi na obecnym etapie Planu im. E. Plater. Nie zabrakło ani 

d~ zaJęliśmy pierwsze rrue]sce w wszystkimi naszym sukcesem - 6-letniego: o obniżce kosztów jednej - wszyscy wzięli udział w 
~ędz.yzakładowym wsp~łzawod- mówi prowadząc nas do swego własnych produkcji. głosowaniu, wszyscy opowiedzieli 
nlłctwie, pracy. dZatrzymu1emy na gabinetu. Dzięki współzawodnictwu osz- się przeciwko imperialistycznym 

* * • 
ABR. SPALTER: Powinien Pan 

w ,a:nrc s~;~z:r przechodni, a Za chwilę schodza się inni czędnościowemu, które obięło ca- knowaniom. 
poz ym p . ano nam nagro- przedstawiciele załogi. Wszyscy łą załogę, koszty te obniżyły się w Przodująca w przemyśle dzie· 

...- są jeszcze pod wrażeniem rados- p·i·erwszym kwartale b.r. 0 ok. 7 

złożyć prośbę do Sądu Powiatowego 
W Łodzi o odtworzenie metryki uro
dzenia (Plac Dąbrowsh"iego m 5). Na. 
leży przedstawić 2-ch świadków. W 
szczególnych okolicznościach w wy- · 
padku nięmoż,ności wskazan~ świad
ków, należy o tym powiadomić sąd, 
który może u-znać i usprawiedliwić 
wyjątkowe położenie. 

wiarskim załoga udowodniła prze 
nej wiadomości; każdy chciałby procent. Bezpośrednie zużycie cież już poprzednio czynem, jak 
coś dorzucić od siebie, poszczycić materiałów spadło, w wyniku do- drogie są jej pokój, wolność i Oj-
się osiągnięciami swego działu kładnego przestrzegania norm czyzna. 
czy zespołu. technicznych o 4,3 procent, zuży- Pierwsi w walce o produkcję 
Aż trudno nadążyć za biegiem cie igieł dziewiarskich zmal:lło o - pierwsi w szeregach obrońców * * "' L. B. K.: Wiersz pt. „Ubielił śnieg" 

słów i przytaczanych faktów. 11,5 procent, zaś odsetek odpad- pokoju. (si) 
Spróbujmy jednak odtworzyć ----------------------------

jes~ bardzo słaby. Radzimy popraco
wac nad sobą, a przede wszystkim 
czytać dobrą poezję współczesnych 
poetów. 

Kiedy w Korei p a d 11 i ą 
strzały, cieszą się amerykańscy fa 
brykanci broni, że im k a p i e 
forsa. Wydaje >ię jednak, że ra
dość z owej deszczowej pogody 
szybko im przeminie. Amerykanie 
w Korei do;tali się bowiem w ta
ką u l e w ę, że chqc przed 
nią uciec muszą chować ;ię z 
d c s z c z u p o d r y n n ę ... 

* ·:t 

Jedną z ksiąŻek, która cic•t.y się 
w Niemczech zaehodnich dużym 
powodzeniem jest ... „Mein Kampf" 
niejakiego Adolfa Ilitlrra. K•il).i:
ka ta drukowana jest w jednym ' 
nazistow~kich wydawnictw w Ar
gentynie i rozpowszedmiona " 
Niemczech prze1. księgarnię Wolf
ganga Miillera w Braunschweigu. 

najistotniejsze sprawy, o których 
się dO"wiedzieliśmv. _ 

A więc - po pierwsze. Zwycię
stwo we współzawodnictwie za 
pierwszy kwartał b.r., POdobnie 
jak i w poprzednich dwu etapach, 
zakłady zawdzięczają przede 
wszystkim stałemu wzrostowi 
wydajności pracy. Podniosła się 
ona do marca b.r. średnio o 7,8 
procent w porównaniu z grud
tliem 1950 roku. Pozwoliło to wy
konać plan produkcji pierwszego 
kwartału b.r. w 104,2 procent, 
mimo że plan ten został znacznie 
podwyższony w stosunku do ub. 
roku. Warto przy tym nadmie
nić, że stan zatrudnienia w zakła
dach nie tylko nie uległ zwięk
szeniu, ale nawet zmniejszył się w 
wyniku likwidacji przerostów 
personalnych o 13 procent. 

Proszę, oto karta! 

~=L~~~ 
NIEDZIELA, 20 MAJA 

Amerykanom to wcale nie prze 
azkadza. Nie ma w tym nic dziwne 
go. Przecież „ideolo;;ia" Wall
Street nicz)m się nie rói:ni od ide 
ologii „fi.lhrera tysiącletniej rze
szy".„ 

Gdzie tkwią źródła tego wzro
stu wydajności pracy i przedter
minowej realizacji zadań produk- Mieszkańcy XI kolonii WSM na ŻC1lihorm w Warszawie oddajlł 1,odpisaue 
cyjnych? karty plebiscytowe. 

9.25 Aud. literacka. 9.45" „Wieś tań
czy i 8piewa". 10.20 ,,P01izja i muzy
k.a.'.'. I,<Jf) ,,Z.,..p..:ły ,,.i6clico e 1"'""'-cl 
nukro.fonem"'. 11.20 „Wlszechnica Ra
diowa". 12.15 Poranek symfoniczny. 
13.15 „Historia ruehu robotniczego", 
13.35 Program lokalny, 15.15 Aml. dla 
dzieci z cyklu: „z życia pionierów ra 
dzieckich". 16.00 „Nasze chóry śpie
wają". 16.20 Program lokalny, 16.50 
„Do budowy potrzebny jest mróz", pog. 
17 .20 Gra orkiestra Polskiego Radia, 
18.30 Reportaż plehiocytowy. 18.51 Pro 
gram lokalny, 19.20 Koncert Chopinow 
ski, 20.30 „ Wczoraj i przedwczoraj" -
słuch. 21.50 Muzyka, 22.00 Wiadom. 
sportowe z całej Polski. 22.40 Muzyka 
taneczna. 

Codzienna nowelka „Expressu" W. IlJenkow 

BOhater 
Stary dziadek Trofim, uderzając o ka

mień stalową sztabą, uczył cierpliwie 
Griszę starej sztuki krzesania ognia. Naglę 
na ulicy rozległy się wystrzały i głośne 
krzyki. 

Dziadek, wyjrzawszy przez okno. zbladł 
jak płótno. 

- Hitlerowcy! Uciekaj na Borsucze!... 
Zaczekaj tam ... Przyjdę potem do ciebie! 

Grisza wybiegł z chaty. Słyszał huk wy
strzałów, krzyk kobiet. Biegł przez 
ogród, a w kieszeni jego brzęczały ka
wałki żelaza, krzemień. nóż i blaszane 
pudełko. 

Chłopak, dopadłszy lasu, przesiedział 
tam aż do wieczora, spoglądając na gęste 
chmury dymu unoszące się nad wsią. 
Drżał cały ze strachu, ale pod wieczór był 
taki głodny, że poszedł do domu. J ed
nakże nie znalazł już więcej domu, nie 
znalazł w ogóle wsi... Tam, gdzie stały 
chaty i stodoły, sterczały tylko osmalone 
kominy i belki. 

Na. zgli~":,..z::>ch ror1zinnego domu włó
czył się r sp .)glądał na 
Griszę smutnymi v~ __ , _ . , , v:-~ :~. na słup
ku, widniała deska z napisem: „Taka ka
ra spotka każdego bolszewika!" 
Mały Grisza spoglądał na zgliszcza cha

ty, na skorupy naczyń, na rozwalony, 
piec, gdzie sypiał zwykle ze swoim dziad
kiem i wydało mu się, że to ws:z;ystko jest 
tylko j~'- · -„.e •+~'łsznym snem. Ze wystar
czy mu krzyknąc głośno, a sen ten roz
wieje się. 

- Dziadku!... Dziadku!.„ zawołał 
srłośno. 

Niestety, nikt się nie odezwał, a tylko 
głośniej zamiauczał kotek. 

Chłopiec wziął kota, wsadził go za pa
zuchę, wrócił do lasu na Borsucze i poło
żył się w piaszczystym dole. 

- Pewnie rano przyjdzie do mnie dzia
dek! - pomyślał i przycisnąwszy do sie

e kociaka, zasnął. 
Jednakże dziadek nie przyszedł ani na

zajutrz, ani następnego jeszcze dnia. I oto 
chłopak zrozumiał, że tylko on ieden, Gri
gorij Sawośkin, uczeń czwartej klasy, 
ocalał ze strasznego pogromu .. : Że odtąd 
będzie musiał żyć sam jeden w lesie, bez 
domu, bez jedzenia, bez dziadka i przyja
ciół... Że chociaż w koło szumieć będzie 
las, a ptaki nawoływać się będą w swoim 
języku, on nie będzie miał z kim zamie
nić jednego nawet słowa. 
~ A może pójść do sąsiedniej wsi? 

Ale przecież i tam są hitlerowcy! Zresztą 
dziadek kazał, ażeby nigdzie się stąd nie 
oddalać. 
Rozmyślania jego przerwało smutne 

miauczenie kota. 
- Głodny jesteś, mój kotku? Zaraz cię 

nakarmię. 
Rzecz bardzo ludzka: kiedy człowiek 

słaby widzi kogoś jeszcze słabszego od 
siebi.e, staje się mocniejszy. I Grisza rów
nież zapomniał o tym, że sam iest głodny 
i zaczął karmić małego kociaka motylka
mi i owadami. 

N ad ranem zbudził chłopca straszliwy 
ryk. Grisza pomyślał w pierwszei chwili, 
że to jest może niedźwiedź i przestraszo
'ly, wdrapał si"' „„, drzewo. 

Spojrzawszy jednak w dół zauważył 
czarną krowę. Zlazł z drzewa, podszedł 
do krowy, ta zaś na jego widok zaczęła 
znowu ryczeć. I ona również potrzebowa
ła ludzkiej pomocy, bo bolały ją pełne 
mleka wymiona. 

Grisza napił się świeżego, ciepłego mle
ka, nadoił go trochę do pudełka i nakar
mił kociaka. 

- No, teraz mamy żywicielkę! 
uśmiechnął się do kota i pogładził krowę. 
Odtąd miał roboty po uszy. Z gałęzi 

sklecił obórkę dla krowy, skubał dla niej 
rękami trawę, medytując przy tym w ja
ki sposób zbudować chatę. 
Przydała się stalowa sztabka, krzemień, 

kawałeczek bubki i nauki dziadka Trofi
ma. I oto nad Borsuczym Wzgórzem 
uniósł się wesoło lekki dvmek z ogniska, 
przy którym grzał się Grisza. Wybudo
wanie chaty nie poszło mu łatwo, ale 
sklecił sobie szałas. W kącie jego chaty 
rosła górka orzechów i suszonvch grzy
bów. Grisza, znalazłszy w dziulll.i dzikie 
pszczoły, wykurzył je stamtąd dymem, 
tak, jak to robił kołchozowy pszczelarz 
Kużmicz i chociaż przez kilka dni chodził 
potem z opuchniętą od żądeł twarzą, wy
dobył miód. 

Potem jeszcze zabił po długiej walce 
borsuka, wytopił z niego sadło, a ze skóry 
zrobił sobie futrzaną kamizelkę. 

Tak zajęty nawet nie zauważył, kiedy 
nadeszła zima. Zaczął padać śnieg. Kro
wa chodziła po lesie, wygrzebując spod 
śniegu trawy i liście. Ale pewnego wie
czora nie wróciła, a kiedy Grisza poszedł 
szukać jej, znalazł tylko rogi i kopyta: 
resztę zjadły wilki. 

Potem przyszły straszne mrozy. Grisza, 
siedząc przy zbudowanym przez siebie 
piecyku, wsłuchiwa~ sie w noświst wich!u. 

i tęsknił za ludźmi... Ale nikt się nie zja
wiał, tylko we śnie przychodzili do niego 
dziadek, matka i koledzy ... 

Grisza wiedział, że ·gdzieś daleko są 
wsie i miasta pełne ludzi. Ale on. ostatni 
mieszkaniec wsi Kozłówka. siedział zagu· 
biony w gęstym lesie, gdzie w koło szu· 
mią drzewa i węszą wilki. 

Tak mijały dnie i noce. Grisza stracił 
rachubę czasu ... Cóż z tego, że miał suszo· 
ne orzechy, grzyby, maliny i sadło borsu
cze, "itiedy w ogóle nie chciało mu się jeść? 
Spoglądał tylko w ogień, który dopalał 
się - tak, jak on sam spalał się z tęskno
ty za ludźmi. 

Zmarszczki pokryły jego małe czoło, 
skóra stała się żółta, jak u starca. Bo też 
był starcem, który przeżył więcej, mz 
niejeden człowiek w ciągu długiego życia. 
I siedział tak zgarbiony, smutny, podczas 
kiedy po chacie snuły się cienie: iak gdy· 
by skradała · się ku niemu śmierć. Ale ten 
zmęczony oczekiwaniem śmierci chłopak, 
nie lękał się już niczego ... 

Chłopca odnalazł wreszcie lotnik, który 
zmuszony był do lądowania na mocza• 
rach koło Borsuczego Wzgórza. Po na· · 
prawieniu uszkodzonego samolotu. lotnik 
zaniósł do niego zawiniętego w futrzaną 
kołdrę chłopca, obok niego poiłożył wy· 
chudzonego kota i poleciał dalei. 

Ten też lotnik opowiedział mi tę histo
rię, kończąc ją słowami. 

- Podczas wojny wywiozłem ze stu 
rannych partyzantów, zbombardowałem 
niejeden wojskow~, ~k1a':i i tak dalej ... Po
wiadają o mnit(,°'że jestem bohaterem. Ale 
kiedy p0myślę; ile przeżył ten chłopiec, 
muszę pochylić) czoło przed jeJio bohater•' 
stwem. 

(Tłum. AJ "' 
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Nr 137 „EXPRESS !LUSTROWANY" 

WACEK: - Skąd jest tyle parków? 
WIC~K: - Pozakładano je! A z wielu 

dawnych u~unięto parkany i mury, za 
którymi ukrywali ie kapitaliści.„ 

WACEK:-Warto byłoby gdzieś usiąść, 
a wszystkie ławki zaiete„. 

WICEK: - Bo nie ma ich zbyt wiele, 
ale może „nasza" będzie wolna. 

WACEK: O! Ktoś ją zabrał! 
WICEK:,.... Pewno się zepsuła„. 
WACEK: ...._ To gdzie usiądziemy? 
WICEK: - Chyba że.„ w mieszkaniu! 

WACĘK: - Powracamy z parku„. 
WICEK: - Bo ławki były zajęte. 
SOBEK: - I ja tam idę, -Wlko że prz~ 

zornie zabieram krzesło! 

Aleje parkowe 
wzbogacą się 

o nowe ławki 
Brnk do•tatenuej ilości ławek dawał 

eię dotkli" ie "e znaki spacerowiczom 
w parkaf'h łódzkich, 

Na Fkngi naszych Czytelników o
trz~·mali§m,y wyjaśnienie z Prezydium 
Rady Narodowej, w którym podano, że 
dotychczas rozstawiono tylko 50 proc. 
ogólnej ilości posiadanych ławek. Spo 
wodowane ro zostało trudnośriam' 
tramporto" ymi, ale ju'Z za kilka dni 
reszta ławek znajdzie się w alejach par 
kowych. 

Jrrl1111rze;11ie Prezydium RN donosi, że 
µario.i 1ódzkie otrzymają w hięż~cym ro 
ku jc:;1.c7.c ioo uo11'}·ch ławek. (p) 

Od 8.30 do ~1-ei 

Łódź w Plebiscycie Pokoiu 

Z podpisów rośnie mur 
o który rozbi·ją sobie głowy trumanowscy podżegacze wojenni 

We wszystkich dzielnicowych 
komitetach obrońców pokoju w 
Łodzi panował wczorai ożywiony 
ruch. Już od w.::zesnego ranka 
grupy agitatorów przvnosily pa
ki kart plebiscytowych z poszcze
gólnych zakładów pracy. 

Rosły na stołach, na podłodze 
owe paczki białych, prostokąt
nych kartek, jedna na drugiej, 
niby mur zbudowany z małych 

ty przedstawiciele komitetów blo
kowych. 

* :I: 

Łódź glosuje. Każdej minuty 
; dziesiąUd rąk podpisują nazwiska l na białych prostokątnych kartach. 
l Rąk spracowanych i delikatnych. 
, Rąk tkacza i uczenicy. Dziesiątki, 

! 
tysiące rąk gotowych do najwięk
szych ofiar dla sprawy utrwalenia 
pokoju!.„ (mu) 

CZY TO NIE WINA KASJER,\? 
Jestem tkaczkr1 w ZPB im. Stalina. 

Ucies::ylmn się bardzo, gdy przyzmmo 
mi wc:tasy i to tu Polauicy. Wyjazd miul 
nastąpić 1 maja o godzinie 21 min. 57. 
Duia 30 kwietnia pracowałam na popo 
ludniowej zmianie, zaś pierwszego ma
ja bl'błam udział w pochodzie, wobec te 
go praguęlam z(1/a/1l'ić ostemplo1mnie' 
bif Plu 29 lariPt11ia. Uclnłam się na D11:0-
r:::ec Knlisld. Pr=etl ol.-ie11kiem Nr 1 spy 
tafom kasjera, czy o.<templ&wanie _ie.;t 
możlill"e 11a dim dni 1-.r=cd wyjazdem 
i c:y nie będę miała u· drod=e przylrro 
ści. 

b i»dą wnz"1ły Mawan,·" cegi~~ek po~pisów. Mur, o który 
'f U 11 6 rozb11ą sobie głowy trumanow-

w woi. łódzkim 
Akcja pleb;scytowa w wojewódz

twie łódzkim obejmuje coraz to szer 
sze rzesze ludności. 

- Wc.:11.~y? ! Nat11rnlniP, że 1110)1111 o
stPmplo1rnć bilet Kc:e.<11i„j, o żadnych 

pr:yhro.<ciach nie może być ~11miy 
z11pe1mil mnie kasjer. 

Tymczasem„. przed U"rocla11 iem f,;on 
d11T.tor :al.-westiortowfll 1a1ż11„.<f l1ilc1rt, 
lł'C Jl roc/r11d11 ::a.~ spi<allo protoJ..·M, unie 
w11ż11io110 mi bilet. Kaza110 mi trysiq.\ć, 
l'ociąir m1j_i orljeclwl, ja zMUdam.„ Jl11-
siał11111 •11]J/arit' z ff'rorlrmia d11 f'ol11ni
cy =a pr:rja:tl. a trro: źqrhijq ode 11111ie 
pola.11·ia li11.<:/1l11· prulróży ::: ł,orl:i do 
11 ·roclani11„. 

wcz:asowiczów nieclzielnych scy podżegacze wojenni. 

ł d · d ł · ·k I Wprawnymi, szybkimi ruchami 
Z O ZI O „ae1ewm przelir.zano paczki. sumowano 

, . . • . „ wyniki. Jeszcze tysiac łodzian 
W wielu powiatach. jak np. toma

:::zowskim, łódzlnm. rawska - mazo
wieckim, pabianickim wszyscy mie
szkai1cy złożyli już karty plebiscy
towe. 

. Ja~ J"z poJawahsmy, .w na1hl1zszą ouowiedziało się za pokojem, 
merlz1dę zaczną kursowac autobusy na 1 - · t · z f b k kł 
linii Lódź _ J,agiewniki. _Jeszcze ys1ąc. ~ rv , za a-
Będą one przewoziłv ,.nierlzielnvch dow pracy, ze szkol napłynęło Może ZPchce.<:. „l':xprr.~sie", 1<-rjofoić, 

1//ac:;ego rubrJ111ik, htórr ma· ;11pc.•n11i,my 
przej11zd l>e::płatnv na irc:;;asy. 11111.~i '" 
rnz płacić 11ieoc=~lii1c@ie :a. bil Pt? To 
nit' żorty. Otrzymalnm ostr:eżr:iie, że w 
m:ie nie:a1 .'acenia żądane} s11my, grozi 
mi sprmca sqd01m. 

w cza Fol\ iczów" pocz;.n;szy od 8,30 ·do wczoraj dalszych kilkadziesiąt 
21-ej. (kb) tysięcy podpiSÓ'N„. 

W gminie Babice ludność manife
stacyjnie składała głosy, wznosząc 

przed plmktem plebiscytowym o
krzyki na cześć Związku Rad?.iec
kiego, Józefa Stalina i Preizydenta 
Bieruta. Na 'vycieczkę 

łurysłyczną 
zaprasza PTT-K 

Polskie Towarzystwo Tm·)1styc2no-
Krajozna\\.4:ze w ramach wczasów nie
dzielnych nrz~d za w dniu 20 maja hr. 
'.'~)cieczkę t11rystyczno-krajoZ11awczą: 
Zródla Bzury - Łagiewniki - Zgierz. 

W szyEcy chętni, którzy chcą wziąć 
udział w wycieczce /proszeni SI! o zgło-
6Zenie •ię w clnin wycieczki na Placu 
Wolności Nr 1 o godz. 9.30. 

* * 
Ahy nas1e dzif'ri nil" rnały wojny !.„ Dziś w dalszym ciągu oddają 

karty plebiscytowe pracownicy po
szczególnych zakładów pracy. Ci 
zaś, którzy nigdzie nie pracują, koń~zył~ je także kilka mniejszych 
rzemieślnicy oraz kupc:v oddają kom1tetow blokowych. W \Viększo
karty w pu~ktach plebis~ytowych, ści tych komitetów p'.1dpisywanie 
zorganizowanych przy każdym ko-1 kar~ . J?lebisc~towych zacznie się 
mitecie blokowym. Pracownicy ;:a- własc1w1e dopiero dzisiaj. Kobiety, 
kładów zatrudniających poniżej \ prowadzące własne gospodarstwa, 
l5-t1:1 osób głosuj~ w punktach I 1:1atki ''-'.Ycho~'.'ujące dziei;i, żon)r 
plebiscytowych, rrueSt":czących się udadz.ą się dz1s do punktow, aby 
przy blokach, .na terenie których potwierdzić swoim podpisem, że i 
znajdują się ich zakłady. one pragną pokoju, że i one go~owe 
Głosowanie zakończono już w 673 są do bezkompromisowe.i walki o 

zakładach pracy i 106 szkołach. Za- jego utrwalenie. 
Chorzy, przebywR.iący w szpita -

Przed wieloma pięknie udekoro
wanym.i lokalami plebiscytowymi 
popisywały się orkiestry amatorskie 
orM: miejscowe zespoły artystyczne. 
Ogółem w województwie łódzkim 

karty plebiscytowe oddało do wczo
raj 70 proc. ludności uprawnionej 
do glosowania. 

~ły reporta~ 

(-) W u11da R1·biclw 
1d. Przędwlni111111 /IJ 

J\lo;,e Oyrel,eia Okr. Kolei I'aiHwn
wyd1 w ł.ouzi zrthce w!ja;11ić, <"Z<'•1n1 

podr1'1ż ua,zej Czytelnic?.ki na 11 u;.-v 
nw•iała obfito'' ać w lego rorlzuj11 prz~ ~ 
óOdyY 

• 
0 ł I 

lach, otrzymują tam na miejscu 
zia ~ j na szkodę ludzi pracy swe karty plebiscytowe. Osoby 

S 
przyjezdne głosują w miejscu chwi 

Wieżowiec l ludzie 
row k 

• • • lowego pobytu. w hotelach karty Z ciekawości<! przystają przecho-1 W<;m. Nie miał tam co robić. w Lo-u e ary Więzieni a będą im doręczane. ornby zaś za- dnie na ulicy Narutowicz.a, palrzą;,; cizi dostał natychmiast pnicę .w bu._ 
trzymujące się w prywatnych na pnącą się pod rneb1osa stalow<1 downictwic. W krótkim czas'p 11 _ 
mieszkaniach winny zgłosić się sa- konstrukcję 1•.•icżowca Centrali Tek- kończył kurs zbrojarski i jest teraz 

za nadużycia przv SPl'Zedaz· y W"'gla me po karty do dzielnicowych ko- '5tylnde.i. Trzeba"6dobrtze. rzatdrze.ć gfło- jcqnbym z najkps7.ych· robotn1ków 
· J 't mltetów obrońców pokoju. wę o gory - o me row o rue ra- na udow1e. 

I 
· Tam też należv.. zgłosić ev:<>_11LL1- s

1
·zka. Tego je~zczc Łódź nie widzia- Je.g·o kolcżanl{·,, pri fachu J·es•. 17-

Przed sądem Po11iato11ym L6rlź-
Północ etauęli Czeoław Zarr•aria - kic 
ro111'1.ik składu opalowego Nr 513 '\fHD 
oraz 11 •półpraco1n1ik Stanisław Zaho
row~ki, oskarżeni o to, że wbrew za-

rząr 7.e111u o 11lauowym podziale węgla ., ., · 
. . „ alne fakty pominięcia jakiegoś a. lclrna Hal;na Terebil'1ska, któr;,i rów 

1111~.!zy lud~o•c. (po 50 kg na osobę) - mieszkania. W takim wypadku j,or z BO-osobowa brygada „Mosloslaiu·· nież ukoi1czyła kurs zbroj<1r„ki i 
dnia 21 k1uc1tua hr. sprzedali Elcono- ! cze przed ~obotą przyjdą agitatrJ- ze Ślą~l·:a montuje już ostal.nie, pracuje JUi.. na równych pr:rnnich 1.e 

rzc Krinickiej 4 i pół tony 11 ęgla po,. rzy, przynosz; .. , c potrze_.? .. ne karty. cziernasle piętro konstrukcji. Ro bo- swymi starszymi kolegami. .JE:dn;!k 
150 złotych za tonę. I - "' . La ta potrwa do końca czerwca, po- jej praca w budownictwie pra•.vdo-----------------•J została bowiem jeszcze jej naJ·żmud- !JOdobr•1·e n1" 0dł " · · t ct · ,,.. l · I k Jako 1'eden z p1·er·wsz."ch ~a]'la- - ~ u„o JllZ po rwa. g .Y z 

"a przewoc zie sąr owym "ina os ar ·' ,, ~ niejsza część - zanitowanie i urno- Halina ,.,, k 1 · • s i. · 

dów w Łodzi zakończ.Ył." głosowa- ' raz ze swą ·o ezanK'l .J u;-
żoni rh została w całeJ· rozcią•„•łości U·· ·' cnienie całej konstrukcji. na J~ha · i·1· eh · d l · · · nie MZK w Brusie. Kart• z tej in- · " ~ ' ce się 0 e.1 Ut:~yc i 
rlo11 odnioua. stytuc.ii wpłynęły do dzielnicy :Sl<J.- Równolegle wykm'lcza się dwa bu- wybiera .się na wyż~<:ą ucwlnię. o

.Pan Hipolit wraca z polowania. Z 
wielce. zadowoloną miną odwiesza 
dubeltowkę i rzuca na stół wypcha
ną torbę m yśJiwską. 
. - .Jest zając 7 - pyta uradowana 
1;ona. 

- Był, ale nie przyniosłem - od
powiada myśliwy. - Kuropatwy też 
hv!y, ale tc>i nie przyniosł~m, , . Ale 
1:a to, mówię ci Danusiu, ser szwaj
carski przyniosłem - pirs:i:a klas.al 

* * * 

o„karżeni <lopu5cili się prze,tępotwa 

go4 Jzące ;;o w gospodarcze interesy Pań-
,t11 a w okrcoie wzmożoucg<J zapotrzebo
wania na "ęgicl przez rcali?.ującr zada 
nia Planu 6-letnicgo zakłady 11rzernysło 

1.e, a jcd11oczd11ie rlezorganizowali po
\t7ehy fo i a ta pracy. 

'l\mi mot)" ami uza•adniono 11 i rok. 
~kazujący Zamaric ua 2 lata, a Zabo
row~kic~o na 1 rok więzienia. 

W zakładzie pracy kolega zwraca 
koledze uwagę. M , k Zł ł • 

• Jak tyś mógł tej swojej znaio· asow a na o nie 
mej zdradzić tajemnice produkcji na- . 
szych zakładów? Komlll'I hlokmvy Nr 410 ml Złotnir 

- O, bądź spoknjnyl Ona jest urządza uiaoó"kę po>"ięr·oną Plchi1ocy
h1m;lzo dyskretna. Wyobraź sobi~,, to11 i p„J,oju. 
że ~M n~"""'.eł _ni~ chcia!a mi wyjawić .\1a~ó 1 • ka. odhę.dzie . się o ;;od~. 13-e.i 
1w01eó<> 1m1„n1a 1 nazw1skał " sali .trazy pozarneJ na Złotnie. 

romiejskiej jeszcze przedwczoraj dynki oznaczone literami „B" i „E"'. czywiścic zależy to od pomyśl:lego 
Wczoraj zakończyły w tej dzieln•:v W pierwszym rz. nich, na najwyż- zdani<i egtaminów wstępnych na 
głosowanie cztery pierwsze komi- szym piętrze urzędują już ,pracow- kurs przygotowawczy do wyższych 
tety blokowe 1, 5, 6 i 407. , nicy Centrali Tekstylnej. Niże.i v.•y- uczelni. 

kańcza się na.stc;pne pięu·a. Do wrze ""· l d li · Do komitetu dzielnicowego śród- 0 z rn a ty rn, w rada zakładowa 
śnia budynek odda się w całości do ł · t · · 

mieście-Lewa pierwsze karty wply za ma o m ercsu.ie się żywolnym1 
nęly jeszcze przedwczoraj o godz. użytkowania.' Natomiast budynek spr<iwami robotników. Obydwie kn-

„E„ ma być zupełnie wykończony J · k' · · t t · d 
8-ej rano. Dostarczyli ich e<>itato- ezan 1 ZYJą os a n10 w użcJ ro?.-

"' w dwa miesiące później. t N. · d h rzy z Wytwórni Kopert. o godz. en.:e. 1 ie wie zq. czy ie podania 
14-e.i tego samego dnia karty przy- Wewnątrz zaiożono JUŻ w.szy„tkie zoHlały przyję1e, a czas byli.Jy już 
riie:'li pracownicy Gazowni ora.z instalacje k<inalizacyjnc, wodociągo- zacząć uc,r,yć się do egzaminu. Hoda 
Łódzkich Zakładów Przemysłu we, elektryczne i centralnego 0&1ze- zakładowa też o tym nic nie wie. 
Drzewnego. warna . l\.fożna tynkować i malować Józef Pietrzak, który .ie~l mę.i.Pm 

ściany. f · Ze szkół zakończyły tu jako zau arna załogi budowy CT skarży 
pierwsze głosowanie - Szkoła Pod Rury centralnego ogrzewania, któ- się na stosunki panu.iące w hotelu 
stawowa Nr. 15 oraz Liceum Ba- rymi płynąć będzie nagrzana para, robotniczym na Lubelskiej. Niekló-

ł · Ok ł d zabezpiecza się specJ·alnymi siatka- · k · h 1 we mane. ·o o go z. 22-e.i wpły- . . . . . „ . rzy m1esr. ancy ote u sprowadzają 
neły karty z bloków 57 i 63. In! drucianymi. Zakładame tych sia- sobie znajomych z miasta i pi;a lam 

W dzielnicy Górna-Lewa podpi- tek. to robo~a zbroJarzy. Celu.ie w I z nimi wódkę. Ostatnio zdarzyly się 
s~li już _ kart:v plebiscytowe robot-: I nieJ. Jozef Pietrza~. . ·I nawe1 wypadki kradzieży. 
mcy z % proc .. zakladcw. pracy 1 PtzP~ r~kte~1 PlZ~Jechał on z ro- Co na lo rnda z;i,khdowa z;,;ilą-
fabrvk. WC"zora1 ·117vnos1li . tu kar- dzmneJ Wloski 81.oki pod Bełchato-1 du Budowlanego Nr 3'? (1). 

• 
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W odpowiedzi Ocalimy przyszłość naszych dzieci! 

no ~~:~T S~r::lników Mło dz ·1 e· z· po ·. ~CENIO 
Na zapytanie naszego Czytelnika w 

odniesie11iu do parku Poniatowskiego; 
park czy kurnik? - P1·ezydium Rady 
Narodowej donosi, że prac'owniey Miei-
skie~o Przedsiębiorstwa Ogrodniczego, 
zamieszkali. na teren:ie parku, posiada
ją &grodzenie dla inwentarza. 

Opisany wypadek o napadzie kogu
ta na dziecko, wyniknął na skutek przy 
padkowej uciecv.ki kogut11 z 1eren11 go,, 
poda'rezego. 

JAKI WYBRAć ZAWóD? 

Na to pytanie, kierowanio do re
dakcji przez licznych · naizych n1ło
dych Czytelników, odpowiada w na
desłanym ·nam liście Prezydium Ra
d~r Narod<>wej - Wydział Oświaty. 

Celem zorie towania młodzieży , 
k-01\.czącej lice gólnokształcace w 
sprąv,.ie dals.ze kierunku studiów 
czy też wyboru zawodu - odbywaia 
się we wiszystkil'h s.-1.kol'ach śr~dni~h 
p-0gada.nki, połączone z udzielaniem 

. wyczerpujących wyjaśnień i inioT· 
macji. Poza · tym dodatkowych infor
macji udzielają Oddziały Oświaty 
p1·zy Prezydiach DRN. 

• <?. • ~'W\. k • (le:> ~ n bi .1;:-:_ 

O I U „Jabłka dojrzewają" 
w wykonaniu 

W niewielkim majątku miej- Obserwuję dziewczęta. Prrwdow- dług piosenki d7;iecinnej „dzieci sto ł I 
skim_ „Pojezierze" na Juliano- niczki nauki przodują w tej chwili dwadzieścia troje". zespo U teatra nego 
wie - pracują właśnie w ra- w pracy na pol1U. Znika tY'{J ucznia 

mach prac s.połecznych jUili!C~ki - egotysty czy wypomadowanego od 7.30 w VII &kole 'DPD mło- pOCZtOWCÓW 
„SP" z VII Ogólnokszt.ałc. S7Jrnły młodzieńca - „cwaniaka" z bajee<Z• &z.ież wraz z gronem nauczy-
TPD. n ie . rozwichrrz.oną czupryną i koloro- cielskim składa podpisy pod Dzialalno.lć lódr.li:ich zespołów świetli 

Jes t kilka minut po 8. Wieje iek- wym krawatem. Znika i typowa dla Apelem Swiatowej Rady Pokoju. cowych ożywiła się ostatJiio znacznie. 
ki, jednak dość chłodny wiatr. D.ziew pnedwojennych srzkól elitarnych Akc.ia odbywa się sprawnie. Na twa Notuje1ąy z ·przyjemności41 parę ci.eka-
mętom polecono oczyścić kilka głupia pensjonarka z pretensjami, rzach osób, podchodzących do stoli- uych imprez. 
mórg eas iewów z kamieni polnych. rozhister yzowana „gęś". ka, maluje się skuipienie i poczucie Tak więc zespół teatrnlny Ceritro.lnego 
Uzbrojone w ... duże kosze wiklinowe . Na nąszych oczach wyrasta p1ęk- ważności chwili. Młodzież !Zdaje so- Biura Technic;;mego Przemysłu Maszyn 
idą śmiejąc się i przekomarzając na na i pełna zapału młod'Zież - mło- bie w pełni sprawę, że staje właśnie Jf'łókienniczycli wyst.awia głośną szt111<ę 
miejsce pracy. Niektóre w kostiu- dzież. której treść życia będzie sta- do walki 0 szczęści e sW-Oje i rodzi- KruczkowskiPgo „Niem.cyi', zespól ZPB 
mach gimnastycznych. Zaha~towa- nowić twórcza, pokojowa praca w ców, 0 szczęśc.ie i prrz.ysrz.łość świata, w Pabianii;ach ,.śluby murarskie", Zakła 
ne, wyginmas1.ykowane (szkoła przo- imię ogólnego srzczęśda - młcxirzież, 0 najwyższe ideały ludzkości. dy im. 1-go Maja „Okno w lesie" Ra-
duje w sporcie)- po prostu nie odcrzu- która w tej pracy rlnajdzie najrze- chinonowa i R>·ssa, a zespól teo.trnlny 
WaJ·ą chłodu. telnieJ·sza. i na.iszlachetniei""" ra- Na sali, choć znajduje się w niej 

,,~~ k'Jkd t 'b · t · J · h N przy świetlicy Zarz. O. Zw. Zaw. Prac. - Oczyszcza_ dziś zapewne do tych dość. l .,.se oso ' Jes n1.ema cie o. a 
~.;i· h d ., d Poczt. i Telelwm. wystąpił z utukq dr0ew. To będzie ich dniówka! _ za p""mm wc o zą raz po raz m,o e · •~t ki ·g ·in t Sieviióna Szkl.arenki • ,,}ablfw. doi"rze. stępca kierownika oprowadza mnie jest godzina 13. &,pieszę na ipo- recy,,.. or , poszcze o e samorzu -

po majątku, a potem wracamy do ranek autorski ćio 49 szkoły ne chóry klasowe (szkoł.a nie posi·a- wc:i<J". 
dziewczą.t. podstawowej przy u.l. Staszica. da nau~yciela śpiewu). Klawisze „Jabłka dojro:euajq," to koriLedia oby 

Jest godzina 10. Sznur junaczek lliieciarnia czeka mnie w s·a.Li rekre- fortepi·anu pod palcami młodziutkiej czajowo - społeczna. Opou;iada 1111m 

właśnie dochodzi do owych topólek, aoyjnej. Dziewczęta bardzo grzecz- pianistki wyd2wania.ją mazurki Cho- ona o życi1i ukraińskiego kt;>łclzozu te-
ZARZUT NIEZUPELNIE I do których, wedle przewidywań mo- nie dyĘaią, chłopcy na powitanie pina„. rn.z, po wielkiej wojnie, o tych którzy, 

BEZPODSTAWNY... jego informator'a po..:winny były szurgają nogami. Jakieś dziewcząt- pnesi.adlszy się z czołgu na traktor, 
. . „ dojść dopiero koło god!Ziny drugiej. ko wręcza mi zaraz na wstępje wy~asta na nasz~c~ oczach P:rz.e oddajq się pokojowej pracy. 

Sp. Pr~cy . „Zbieracz Odpadkow - A to zuchy! - e.astępca kie- k:"iaty i ·*)'glasza króciutkie, rów- P1~kn_a n;~~zie.z, m~odziez, Zagadnienie pracy przewij(J się jako 
w odpo.w~edzt na. s~argę. naszych rownika kręci z zadowoleniem gło- me podmosl:e, co niedosłyszalne . ~ore~ tresc zyc~a będzie wy- motyu.' zasadriicy przez rx1ly ciqg sztuki, 
Czyt~ln!kow. donosi, ze. mkt z .Pra- wą. Kamienie starannie izebrane, u- przemówienie. Całujemy się z d.ubel-1 pełnia<: _tworc:za, po~oJowa praca w u ·avoteoro pmcy jest też głównym seri 
co~mkow me zgł.aszał się do kiero- łożono przy rrodze w sterty. Tylko tówki (drz:ięwczę ma 9 lat - przypi- 11rnę ogol~eg? s~ęsci:a. . , sem tego scenicznego utworu, odegrane· 
w~ictwa w spr.awie ubra? .roboczych. zaprzęgaj konie i zabieraj. sek dla żony, ozytelnicr.:k.i „Expres- I pomyslec tylko, ze gdzies tar_n go Tfrzez pocztowców w teatrze ORZZ. 
Z1poh"zebowame na odziez ochronną z d , 1 . b" ·d · t su"). za sztuczną ,,kurtyną" oczyszcza się N skierow n k • t . d . d tk. . a owo one z s1e 1e z1ewczę a a sz.czególne wyróżnienie zasługttjq 
aadrzęd~ef w W ":~:a~~e :~r bll~:ó~ śpiewają rz .tem~~ra1:i-entem · .. Pio- Mam mówić o wielkiej literatu\·ze nie pola z kamieni, buduje się ;r;i.ie Krystyna Stasiak (traktorzy:~tka Olga), 
ulgowyclt do kin _ zgł s'ł . t lk senkę robotników . Piosenka ta ,po- naszego wschodniego sąsiada. Ze miasta i . S'lkoły , . lec_cz . p~odukuj~ Zofia Piaskowskti (Marr.a), Maria Bie
l osoby a nabyć m~żn~ 1b~ł~1ęgr~ ~ w.stała p.rzed paroma tygodniami na względu n~ bardzo młody wiek słu- bomby ? k?losalne_i sile. n;szi:rz.ące_J. swda (D 0 kw), Ediwrd G6rmvs1a w triJ
wo na'l~niej 10 biletów po teren le jed·nej ze szkół t€pedow-1 chaczy, mowlę o rosyjskich byli- W~~czepia się W ?uszę d:.ieci me rm-1 dnej i odpowiedzialnej roli Predtec:ra, 

Fakt, że nikt z pra~owników nie .sl~ic~ w Ł:odzi. „Robotuict' to uc!Z- n~ch. O ich histor~i, ulubionych bo-: łosc dla wszystkich 1,udz: pracy, b~ przewodniczqcego Trolchozu, Leokadia 
zwrac;:ał się do kierownictwa w spra- mowie, ktorzy za przykłaoer_n Korn- haterac~, o p1ękme, o bogactwl~ l wz~lędu na kolor skory. 1 przxr;alez- Werahsowa (kierowniczka obory), Maria 
wie odzieży ochronnej nie zwalnia somołu w ZSRR samorzutnie zobo- wysok:ieJ kulturze samorodnej twor- nosc nar?_dową, .1e;:z menaw1sc. Zalega (starszy koniu.eh) i Stanisław 
kierownictwa od obowiązku zgłosze- wiązali się do ochotniczej pracy po- cz?ści ludowej. Potem czytam pnze- Ze garsc szalencow chce te bomby Olejnik (rachmistrz Pszczoła). 
nia wcześnie1'sze"o ,,zapotrzebowa- mocnicze.i· w zakładach produkcyi- łozoną przeze mme bylin<> o J·Un"- i tę nienawiść skierować na naszą s' . .:1-:. · s • .., '"' imizqc na 1ddorw1i oklai;./,iuxilem wraz nia''. Skarga naszych Czytelników nych na terenie nasrz:ego miasta ku Suchmanie. młodzież, na wznoszoną ·przez tę z innymi wyk-011au.)ców sztuki, rt przy niezupełm_'e jest bezpodstawna. w każdą sobotę po lekcj·ach. MoJ·e poc!Zątkowe obawy, czy "a- młodzież Nową H:utę, szpitale i świe 'bl ~ na.1 i,:i;szej sposobności odsz1ikaleni ich interesuJ'ę dostatecznie rn01· .~ ... . mi·- tlice, piękne osiedla robotnicze na . 1 ·'--"" w ze z U'Wsnej świetlicy, ażeby p.ogwa-łyoh słuchaczy, okaZUJ.j"' siA płonne. Starym Mieście w1 Łodrz:i, na kolu- . . . . , I -. .., . rzyc z mmz · z poznac atmos erę, panu-

Dzieci, szczególnie du..ieci robotnicze, mnę Zygmunta III,. pomnik <Mick1e- ;ącą w zespole. 
które w tym gronie bezwzględnie wie"Oa i Wawelską Katedrę. 
przeważają, to nieuói.vnana widow- Przenigdy! Zdrowa, nienaw:idząca A atmosfern ta jest 1uipr(ncdę bardzo 

Coraz więcej książek i czytelników 
nia. l:Twazne, wrażliwe, wzruszają- bussinesu i ludobójstwa ludzkość - sympatyczna. 
ce się, śledzą w skupi€niu walkę i jej !Zdrowa, pr-z,ygnia1,ająca więk- llforiu Biesiada i Stanisłmv Ole.hił1' 
losy bohatera ludowego _ ofiary szość ocali przyszłość swoich dzieci! 1 nie wykorzyśl„li swoich dtwtyg0d.11 io -
feudałnego despotyzmu. ó"' •• , I u.-.·ch urlo11ów, 11ie 11 yjccl•ali :: Lodz; 

Potem oprowadzają ·mnie z dumą TADEUSZ CHR .,,cJEL&"SKl. JylJ= dl.w...,.~, k clr ... i-:l< r. onie=iti, 
po skiromnej wystaWie książki 1 u::;i'!ć wł::ioł rn pr~dstmvie11i11 w któ -
prasy polskiej. Pokaeują swoją bi- r)m grali 11:ai11il'j.~;;11 role. Zofi<t Pias-
bliotekę, która stale wzrasta - od N f t• ł kou·slai 110.śu·ięcifo f.rz.r ost111nie 1wce, 
kiJ.kUdrz.iesięCiU zaledwie książek a es iwa /)O I-O, llżeb)' llS~)'Ć ~obi11 i ll )'końc;;yĆ 
sprzed part1 lat do astronomicznej l• \ , I k" h .~u/mię. w k161rj miału wystąpić iw pre 
licrzby 1.138 książek. Tl mow po s IC mierze._ A ile prucy. ile ~Wr«ń ltloiąl 

Wzrasta srtale czytelnictwo. Mó- . B ł „ „ I tr.'.tai 1.·zer01«niJ,· .~i.detłicy Stan isław Olej 
wią ml o swoich rz-0bowlązaniach w W U .u;ar111 . mk. 
związku z PlełYiscytem Pokoju. Po- Na odbywający się w Bułgarii Fe- / I 01ii, i_ inni, z laórymi ro:.maida · 
stanowiły zwalczyć Cliupełnie abseu- stiwal Filmów P-olskich udała się de- j le~i,_ 11w11"1t.' z. wp~1łem .. o . przrsz.lych 
cję i spóźnienia . .Rzeczywiście - jak legacja kinematografii polskiej w 0 _ s1c01ch. zam1er::~11wrh t oszągmęczach. 
mówi nauczycielka - od dłuższego sebach: dyrektora prognimowego T. ~le te~. 1cs::;):scy ~alą si~ rict swnoic1s!.:o 
~su te „sz;tubackie grzechy" nale-- Karpowskiego, pisarza J. Rojewskie- <.yreh·c11, ~ro me ud:z.1ela nzestety zes 
żą już do rzadkości. Ha!rce:ra;e zor- go oraz aktorki A. Janowskiej. połou.Ji arii pomocy materialnej. o.ni 
ganilzowali sam-0r.t{utl).ie brygady Na Festiwal zgłoszon.e zosu:iły fil- moralnej. 

Dużł · popularnością wśroo mieszk~ńców Gdańska - Wrzeszcza cieszy się ostat
nio otwarty kJ.ub „Domu Ksitmi''. Na lid.jęciu: FJ,"agment klubu. 

kontrolne. l my: „Warszawska pi-emiera". „Mia-1 Mamy urnżenie, ie Jyrc1.·cjt1 powill· 
iP;rzyjeirrmie mi s·ię gawędziło z sto r.1eujarzmi0ine", „Dwie brygady" na/Jy :z<mienić swe ustos11nhom111ie r/o 

nlłodzieżą, Czułem się jaik: ów sta•ro- i „1'-0kój zdobędzie . świat" oraz kilka młodego zespołu! . 
żytny „Wergi.U<Usz", k<tóry miał we- krótk<:·metrażówek. M. 

- A1 fa, choć cały dzień byilem w dro
dze; czuję s·ię świetnie. Myślę, że m6głbym 
wskoczyć na konia, nie tknąwszy nogą 
strzemienia. 

Zrobił przerwę, spojrzał na nią z uko
sa i ipowt6rzył. 

- Nie dotknąwszy nogą strzemienia. 
Zn6w spojrzał na . nią z uwagą, a po

tem, odkładając widelec, zauważył: 
- Słowo „strzemię" jest bard~o dźwię

czne, nieprawdaż? Takie bairdzo słowia!1-
skie? ... 

Raz jeszcze zawiesił głos. 
Czy pani słowo to nic nie m6wi? 
Przepraszam, jakie słowo? 

- Słowo jsnrzcmię". 
- Nie jeździłam nigdy konno! - od-

parła Anna, odkładając nóż i widelec. 
Przez twarz Bogusza przeleciała lekka 

chmurka. Ryśy jego twarzy jak gdyby 
zaostrzyły się. 

- Pani mi wc1ąz nie ufa! A ja myślę, 
że powinniśmy wreszcie zagrać ze sobą 
w otwarte karty. 

Spojrzała na mego ze dziwieniem. 

325) 

- Nie roiz'umiem, co chce ipan pirzez to 
powiedzieć. Nie miaiłam przed panem 

·żadnych tajemnic. · 
- Czy wszystko to, co mi pani opo

wiadała:, jest rzeczywiście prawdą? I czy 
rzeczywiście słowo „strzemię" nic pani 
nie mówi? 

- Doprawdy, me wiem o co panu cho
dzi!„. 

- M6:wi :pani, Że nie jeździła pani 
konno. A ja za to pasjami lubię konie. 
Miałem niegdyś ulubionego kasztanka z 
białą strzałką na czole. Nazywał s·ię on 
„Strzafa".„ Strzała!.„ Czy nie sądZJi pani, 
że to bardzo stosowna nazwa dla konia? 

- Może... Chyba tak. - Zastanowił 
ją ton w jakim to wszystko było powie
dziane. 

Bogusz obrzucił ią znowu skośnym ~poj 
rze111em. 

- „Strzemię" ,;Strzała" to piękne ze
stawienię słowne, nieprawdaż? I czy to 
nie jest przypadek, że istnieją podobno 
dwie 1polskie robotnicz.e organizacje pod
ziemne, które noszą nazwę ,,Strzemię" i 

„Strz.a.ł~"., Niby działają osobno, jednak- pierw 1pomógł mi pa11 znaleźć jakieś mie
że są to orgap.izac.jc bratnie, współdziała- szkanie. Ja rozumiem, że mogłam się dzień, 
j'lce ze sobą i pomagające sobie, jeśli za- dwa zatrzymać u pana, ale na dłu7.szy dy-

. chodzi te.g.o potrzeba. Czy słpzała pani stans jest to z wielu v.i:zblędów niemożli-
o tym? we. 1

• 

- Nie! - odpada szczerze. - Przy- · - No tak. Rozumiem za~trzeżenia pa
jd:-dżam z Łodzi. Z zupełnie obcego tere- ni. Ale w rej chwili nie może być mowy 
nu. Skąd mogę wiedzieć, kto działa w lu-' o przeprowadzce. Najpierw musi pani wy 
helskim? A o tym, że i~tnieją potlziemne zdrowic::ć, a potem wrócimy do tego te
orgaruizacje, dowiaduję się po raz pierw- matu. 

szy. . . - Przysparzam panu tylko 'niepotrze-
Przygryzł wargi. bnie duzo kłopotów. 
- Więc rzeczywiście przyjeżdża pa- Wzruszył lekko ramionami 

ni z Łodz.i? · ki kł . 
T k · Ł d ·i - Ja e znowu · opoty? Jestem bardzo - a 1est, z o Zl dk" I • • d r . 

B '· dn' ? rza ·.im gosciem w swoim omu. :-;:i,ma 
- ezposre io · ·d ·ał dł ' N. · · d d · b ł palli wi z1 a: wysze em rano, a wro- · 

W
- ie~ przez prawie wa . m Y am w ciłem dopiero wieczorem. ' Jutro wyjadę 
arszaw-te. ' · · / · · / · oł d · . . . . . rowmez o swic1e, a. wrocę po p u mu. Ja-
- ~ 

1
do Lublma .przyJech-ała pani, zeb_Y kież w·ięc może mieć dla mnie Źnaczenie, 

o_dna~e~c swo1.ego oJca? Jak nazywa się że ktoś zamieszkał u mnie przez parę dni? 
S'lę OJ•CleC P.an1? . . Chce ipa:ni p.-ioże powiedzieć, Że nie w:vpa-

.-; .M6wiłam . J~iz panu: Seweryn Sta- da, aby młoda kobreta mieszkała u samot· 
m111ski. .. . pego mężczyzny? Droga pani, teraz jest 

AndrzeJ :Sogusz powoli nalewał esencję wojna. Kto liczy się dzis-iaj z konwenan-
do szklanki. sami? 

- Pytam s.ię pani o nazwisko,, ponie
waż obiecałem, że dopomogę pani w po
szukiwaniach. Naturalnie nie odnajdzie
my 'go tak prędko, bo Lublin to µie małe 
miasteczko, gdżie wszyscy znają się do
brze. 

Wiem o tym! Będę cierpliwa. Ale po 
nieważ nie chciałabym nadużYWaĆ pań

. skiej gościnności, choiałabym, żeby naj-

Przekonał j_ą. Ostatecznie c6ż w tym 
niestosownego, jeśli pozostanie tutaj przez 
parę dni? Prze·z ten czas wyzdrowieje, na
bierze siły, a potem przeprowadzi się. 

- A może w międzyczasie odna,jdzie.nw 
ojca. Jeśli tak, to po prostu przeprowadzę 
się;do niego! - pom:y·ślała. 

(D. c. n.} 
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W ZPB im. Armii Ludowej e 124 domy ołrzymaiq wodę, 80 - kanaliza cię 
Podpisali wszyscyl • nowe zakłady kąpielowe, przedszkola i stołówki 

Wielkie inwestycje lodzi w r. b. W ZPB im. Armii Ludowej w ciągu 
dnia wczorajszego nadal składano pod
pisy pod Apelem światowej Rady Po
koju. Karty plebiscytowe podpisywali 
ci, którzy z ważnych przyczyn nie :dq
jyli spełnić patriotycznego obowiązku 

we właściwym czasie. 
Wysoki, mocno zbudouvmy strażnik 

- Jan Nowiński wręcza agitatorce kart 
kę plebiscytowq, nie tajqc wzruszenia. 

· poprawią warunli.i bytowe ludzi 
Zatwierdzenie budżetu miasta 

pracy 
1951 rok - Tak się bałem, ie nie będę mógł 

d:iś oddać swego głosu. Wczoraj aku
rot byłem w drodze z wczasów. Nie da 
rowałbym sobie, gdyby w naszym wspól 
nym narodowym froncie zabrakło mnie. 
Jestem młody i chcę mieć własną rodzi 
nę. Czyż mógłbym dla swych ilzieci stwo 
r:yć lepsze warunki niż te. które 1Ulm 

gwarantuje Polska Ludowa? 

na 

W Zakładowym Komitecie Obrońców 
Pokoju zjawia się stale ktoś nowy. 

Przemówieniem wiceprzewodniczącej ŁKOP ob. J.\fikołajczyko
wej i uchwaleniem rezolucji w sprawie pokoju ·rozpoczęto wczoraj 
V seję Ra.dy N(trodowej m. Łodzi. Faktem tym reprezentanci 
miasta podkreślili nierozerwalną łączność robotniczej Łodzi z po
stępowymi siłami świata, walczącymi o utrwalenie pGkoju. 

Wyrazem naszych dążeń pokojowych jest również terenowy plan 
gospodarczy na rok 1951. Obejmuje on bowiem zagadnienia i za
d:inia, które w efekcie końcowym przyniosą dalszą poprawę wa
runków materialnych i bytowych klasy robot11iczej. Młod:iuvka uczenica tkalni - Pela-

6ia Kamieniak nta trochę tremy gdy 
kładzie swojq kartkę z podpisem. W roku bieżącym nastąpi dal-

- Nie potrafię wypowiedzieć tego co Rza rozbudowa urządzeń komu
czuję ... - mówi - Ale bardzo gorą- nalnych. Zwiększ~:ma o 13 pro
co kocham swoją ojczyznę i oddam c~nt W porównaniu z r . ub. pro
wszystkie su;e siły dla jej obrony! dukcja wody· pozwoli przyłączyć 

nym inwestycjom MZK. tramwaje 
łódzkie (przybędzie im 38 wago
nów) będą mogly w ciągu roku 
przewieźć łodzian 286 milionów 
razy. 

Jeśli chodzi o poprawę warun
ków sanitarno-higienicznych, prze 

widuie się dostarczenie posesjom 
łódzkim nowych 16 tyslęcy pu
szek do śmieci. Ponieważ i tabor 
ZOM-u zwiększy się o 4 samocho
dy do wyw<Xienia śmieci i 15 wo
zów konnych - praca tej insty
tucji ulegnie znacznej poprawie. 

Plan gospodarczy przewiduje 
ponadto budowe dwóch zakładów 
k'ąpielowych, z których jeden 
(przy ul. Łagiewnickiej 37) będzie 
posiadał 30 wanhm, tyleż natry
sków i basen kąpielowy z trybu
ną na 450 widzów, a drugi przy 
ul. 7,achodniej 38 wyposaży się w 

Znana przodownica pracy - wrzecie jeszcze 124 posesje do sieci wodo
niarka Józefa Sima napisała 1uz odwro- ciągowej. Instalacje kanaliza
cie swej kartki plebiscytowej - „Niech cyjną natomiast otrzyma dal
drią podżegacze wojenni przed naszymi szych 80 budynków. tak że JUZ 
podpisami!". 

pod koniec roku z urządzeń tych 
Tkacz Jakub Małolepszy duiymi litera będzie korżystało ponad 200 ty

mi u:ypisał z entuzjazmem: 
- Jestem bezpartyjny, ale świadomy sięcy mieszkańców. 

N o r my z a I u d n i e n i a m i e s z k a ń 
obowiązków ixmioty, Niech i;yje pokój! W dzielnicach robotniczych 

Podobnie wypowiedziało się na dru- przewiduje się około 5 km. ulic, 
giej stronie kart plPbiscytowych Wielu a. dłUgOŚĆ nawierzchni Szlachet
i.Jmych robotników i robotnic. Obecna r..ych w porównaniu z rokiem 
w Komitecie „stara" pracounica tych za 1938 wzrośnie 10-krotnie. Rów
~ów - Wanda Gościmińska powie- nież na przedmieściach rozszerzy 

uchwalono na wczorajszej sesji Rady Narodowej 

działa wzruszona: się o 22 procent w stosunku do 
- lllimo, ii; mam dużo roboty na u- b · ' • · tl · 1 - t 
l · d · d by d · k. p 1 r. u . siec osw1e en1a e eK rycz-

cze m, g :ae z o ttvJm :nę i u sce I 38 
Ludowej wiedzę, przys;lam do swej dro :-lego, a o . procent - gazowe-
giej fabr)<ki, aby raz jeszcze nacieszyć go. . . . .. 
oczy widokiem znanych mi i bliskich to Usprawrnerue lromvmkaCJl 
warzyszy pracy. Dali oni jeszcze raz do tramwajowej - to przede wszyst
wód swego patrioty:o:mu i zrozumienia za kim powiększenie sieci o dalsze 
dań, jakie stojq przed nami! • 2.012 metrów. Dzieki tegorocz-

Pieśni, tańce ludowe, inscenizacje 

Przed festiwalem dziecięcvm 
Zapoznamy dzieci z pracą robotnika i chłopa 

W późnych godzinach wieczornych 
zakończl'ła wczoraj swe obrady 
V sesja Rady Narodowej m. Łodzi. 
Po zatwierdzeniu budżetu Rady Na
rodowej na rok 1951, przystąpiono do 
dyskusji nad przepisami, normujący
mi zaludnienie mieszkań na terenie 
todzi. 

Przepisy te, oparte na zarządzeniu 
ministra Gospodarki Komuna!D.ej, po
zwolą na zlikwidowanie wielu wypa
czeń i usprawnienie gospodarki 
mieszkaniowej. Znikną wypadki, że 
2 osoby zajmują 'po dwa, a nawet 
trzv pokoje z kuchnią, podczas M" 
w innym domu, w jednej izbie, gnieź· 
dzi się kilka osób. 

W Łodzi obowiązywać więc będą 
następujące normy zaludnienia - w 
domach starych, w których oblicza 
się jedynie powierzchnię mieszkalną, 
wyłączając kuchnie o powierzchni 
poniżej 9 mtr. kwadratowych, a na
wet większej, jeśli korzystają z niej 

dwie rodziny, pomieszczenia bez o
kien, o powierzchni mniejszej od 6 
mtr. kwadratowych, łazienki, koryta
rze, przedsionki itd. - przysługuje 
osobom pracującym prawo do 10 me
trów kwadratowych. 10 metrów kwa
dratowych mogą także zajmować 
dzieci i osoby pobierające naukę, in· 
walidzi wojenni, współmałżonkowie, 
wychowujący dzieci w wieku przed
szkolnym. Dla pozostałych kategorii 
osób przyznano 8 metrów kwadrato
wych. 

W domach nowych oblicza się cał
kowitą powierzchnię użytkową dane
go mieszkania. Tu obowiązuje dla 
I kategorii osób norma 12 meb;ów 
kwadratowych, dla pozostałych - 9 
metrów kwadratowych. 

Przepisy te wejdą w życie w mie
siąc po ich oll:łoszenitL Blitsze szcze
góły dotvczące tych .,..rzepisów, jak 
i sposobów wprowadzenia ich w ty
cie podamy w numerze jutrzejszym. 

·W woj. łódzkim trwają intensyw
ne przygotowania do 2-go drz;iecięce
go festiwa,lu artystycznego, pmygoto 
wywanego przez Wydział Harcerski 
Zarządu Wojew. ZiMP. 

prezach artystycznych - do pracy 
robotn.iika i chłopa, a jednocześnie 
wpojenie umiłowania narodowed 
twórczości artystyicznej. 

O wielki.ej P'OIPUlarności festiwalu 
świad~y fakt, że w eliminacjach 
gminnych, powliatowych i miejskich 
udział bierze iponad 20 tys. dzieci z 
terenu woj. łódrzJdego. 

Związkowcy koreańscy w Polsce 
Obecnie - po zakońcrzeniu elimi

nacji festiwalowych na szczeblu 
gminnym, odbywają się eliminacje 
powiatowe i miejskie. 

Zadaniem festiwalu jest zbliżenie 
dzieci poprzez ucri;estnictwo w im-

Koncert solistów 
w Filharmonii Łódzkiej 
We wtorek, dnia 22 maja br. o go

dzinie 19.30 w sali Łódzkiej Filhar
m:inii - ARTOS organizuje konceTt 
solistów, w ramach Festiwalu Muzyki 
Polskiej. 

Wykonawcami koncertu będą: Ni
na STOKOWSKA - skrzypce, Sta
nisław STANIEWICZ - fortepian i 
Bogdan Ruskiewicz - akompania
ment. 

Prograr,1 koncertu przewiduje naj
popularniE:JSZe utwory fH>lskich kom
DOzytorów. 

Na program występów eliminacyj
nych składają się m. in. pieśnń., tań
ce ludowe, :inscenirz.acje, reoytacje !I. 
utwory muzyczne. 

Własne przedszkole 
o.trz~mają dzieci 

pocztowców łódzkich 
Poczta jest instytucją, zatrudniając, 

wiele kobiet. Dotychczu jednak praco
wnicy pocztowi nie mieli swe-g,, r.ried 
szkoła. Toteż z radościt przyjęto wia
domość, że zatwierdzony został iokal 
n=t przedszkole, które P•hVSt<1.1ie pr:r.y 
urzę.ine p·>rztowym na u!. l\foninszki 
:St• 4. 

P1·zedsp1zedaż biletów w kasie Fil
harmonii. Biiety ulgowe na wszystkie 
miejsca ze zniżką 50 proc. można na
bywać w kasie Filharmonii na pod
stawie z-biorowego pisemnego zapo
trzeiiowania. 

Obernie lokal jtsl w ,tadn gruntow 
neg>0 remontu. Urządzenia wewnętrz
ne jak meble i zabawki dla diieci już 
•a gotowe. Przedszkole rostame otwar 
te z początkiem ni>wego ooku szkolne
go, tzn. 1 września. Pomieeci ono 80 
dzieci. Będzie to przedszkole dwuzmia 

Na Wybrzeżu bawiła 
Delegaci zwiedi.ili m. 
warzystwie działaczy 

przez kilka dni delegacja związkowców korooń5kid1. 
in. port w Gdańsku. Na zdjęciu: Goście koreańscy w to
związkowych Wybrzeża w porcie gdańllkim. Na drugim 

planie transatlantyk „Batory", 

Robotnicy dziwią się i pytają: nowe. 

r:rzy S
'·lepy Prócz tego w pr-0jektowanym wielo-

Dlaczego kąpiel w sobotę '"' piętrowym gmachu poczty, którego bu . . M H D e1owa przewidziana jest w Planie 6-
0łW 1 era . letnim, jedno piętro przeznaczy się na 

na Nowym Złotnie Dhszerny żłobek i przedsz:ole. 

~eć. sklepów usp?łe~nionych o- Kurs szkoleniowy ma być droższa niż w inny dzień tygodnia? 

beJmu1e swym zas1ęg1em coraz to 
n.owe dzielnice Łodzi. Szczególną u- dla kierowców 
w.agę zwraca się, aby nowe placów-

„Czystość to zdrowie" - głosi 
słuszna zasada, toteż łodzianie sta
rają się jak najczęściej korzystać z 
usług zakładów kąpielowych. W Ło
dzi istnieje kilka kąpielisk rozmiesz
czonych w różnych dzielnicach mia- · 

~ w miar~ .n:ożliwości powstawały samochodowych 
na przedm1escrnch. 
Mieszkańcy Nowego Złotna nieje

dnokrotnie skarżyli się na brak 
sklepów uspołecznionych. Jeszcze w 
tym miesiącu MHD otwoniy w tej 
dzielnicy tmy nowe sklepy: dwa 
spożywcze i jeden wielobTanżowy. 

W ostatniej placówce ludność No
wego Zlotna 1 będzie się mogła rzao
patrywać we wszystkie potrzebne 
artykuły, począwS/Zy od wyrobów 
zelaiznych a skończywszy na arty
kułach 2a1anterii włóki~nni~ej. (j) 

Pańsh' owy Clś.rodek Szkolenia Moto t 
row.eg~ w Łodzi (Paszyński~go ~5) or s ~użym udogodnieniem dla korzy
g~mzuJe nowy kurs szkolema k1erow- stających z zakładów kąpielowych, 
cow s.a~ochodo';'Y~h, przeznaczony dla I przeważnie robotników, było wpro
mlodziezy rocznikow 1930 - 1932. wadzenie zniżkowej ta1·yfy na kąpie 
Ukończenie tego 3-miesięcznego bez- le. Niestety, to słuszne udogodnienie 

płatnego kursu daje możność zdoby- obwarowane zostało nieżyciowym 
cia kwalifikacji kierowcy samochodowe zarządzeniem. Mianowicie pragnący 
go III kategorii. się wyk11pać po ulgowej cenie może 

Za1~isy przyjmuje się w kancelarii to uczynić w kawy dzień, tylko nie 
POSM w godzinach od 9-1! i od 15 w sobotę. 
- 17. Doświadczył tego na własnej sk6· 

rze i użalił się nam na to ob. S. Sz„ 
pracownik Miejskiego Przedsiębio1·
stwa Drogowego w Łodzi. Po cało
tygodniowej pracy w kurzu i bru· 
dzie postanowił w sobotę pol'ządnie 
się wymyć. U dał się też w tym celu 
do jednej z łaźni. Jakież było jego 
idziwienie, gdy mu odmówiono ulgo
wej kąpieli twierdząc, iż zabrania 
tego wydane zar:i::1dzenie! 

W Łodzi jest wielu robotników, 
którzy po tygodniu pracy pragną się 
gruntownie wymyć w sobotę, a w 
domu nie mają możliwości. 

Dlatego też należałoby zrewido
wać wydane zarządzenie l uczynić 
go bardziej życiowym. Przecież czy· 
stośe to zdrowie!.„ (.i) 

36 wanien, natryski, łaźnię rzym.. 
ską itd. Z inwestycji w dziedzi
nie oświaty i kultury należy wy
mienić buuowę 8 nowych przed
szkoli, tak że łącznie w -placów
kach tych znajdzie się w ba-. 
11.900 dzieci, tj. o 30 proc. więcej 
niż w r. 1950. 

z akcji wczasów letnich sko
rzysta w tym roku 51.300 dzieci 
łódzkich, dla których zorganizuje 
się kolonie, półkolonie i obozy, a 
3.600 najmłodszych spędzi radoś
nie czas w 18 ogródkach jorda• 
nowskich. 
Głęboka przemiana dokona się 

w rb. w lecznictwie otwartym. 
Przejmie je całkowicie Wydział 
Zdrowia przy Prezydium RN, lik
widując tym samym dotychczaso
wą wielotorowość. Zaplanowana 
rozbudowa szpitali pozwoli zwięk 
szyć ilość łóżek prawie o 1000. 
Pogotowie naromiast otrzyma 9 
nowych karetek. 
Zwiększy się także ilość skle

pów i zakładów zbiorowego ży
wienia, pierwszych - o 474 nowo 
cześnie urzadzone placówki., dru
gich zaś będziemy mieli dwa i pół 
raza więcej niż w r. ub. 

* "' * Na wczorajszej sesji Prez. RN. 
zatwierdzono tak2e budżet miasta 
na rok 1951. 
'Największe fundusze przydzielo• 

no Wydziałowi Gospodarki Miesz
kaniowej i Komunalnej. stanowią 
one 42,67 proc. ogółu wydatków. Z 
sumy tej 49,92 proc. wyda się na 
rozbudowę urządzeń komunalnych, 
a 44 proc. - na remonty budyn
ków mieszkalnych. 

Pozycja Wydziału Zdrowia sta
nowi w budżecie 20,36 proc. Przeszło 
jedną czwartą tej kwoty pochłoną 
inwestycje (m. in. rozbudowa sana
torium w Łagiewnikach). Nie o 
wiele mniej, bo 18,24 proc. sumy 
budżetowej stanowią wydatki Wy-
działu Oświaty. (kł) 

Dziś premiera 

„Zwykłeeo człowieka" 
w Teatrze im. Jaracza 

Dziś, w sobotę na scenie Teatru im. 
Stefana Jaracza ukaże się po raz pierw 
szy „Zwykły człowiek", sztqka jednego 
z najświetniejszych pisarzy radzieckich 
Leonida Leonowa, któ.rej temat - boha
terska zwykłość człowieka radzieckiego 
- jest dzisiaj niezmiernie aktualny. 
Reżyserem i inl!cenizatorem sztuki jest 

Leon Łuszczewski, który gra zarazem 
jedną z głównych ról obok Zofii An
kwicz, Ryszarda Barycza, Adama Cypria
na, Haliny Gallowej, Ewy Krasiejko, 
Krystyny Królikiewicz i Zofii Molickiej. 
Oprawa scenograficzna Ewy Sobaltowej. 

Otwarcie wystawy 
gazetek ściennych 

W dniu 19 bm. o godz. 18 odibędzie 
się w sali ORZZ przy ul. Traugutta 
18 - otwarcie wystawy gazetek 
ściennych. Impreza ta powinna zain
teresować przede wszystkim człon· 
ków zespołów redakcyjnych gazetek 
ściennych, kierowników świetlic oraz 
przswoclniczących rad zakładowych i 
związków zawodowych. 

Na otwarciu wystawy wystąpi zes
pót ~ywej gazetki „Głosu Robotni
czego" w programie pt. „Ostrzem 
pióra". 

KOMUNIKA'r WSZECHNICY 
HADIOWEJ 

Zawiadamiamy wszistkich słurhaczy 
\', szcchniry Hadiowej, i;e pozJ normal-
11~ preuumeratą bkryptów z \Var~za11y 
mo:i;ua je nahy" ać obectl\e w p1111ktaclt 
sprze<łaźy „Ruchu"' w ł..odzi i w mia
starh powiatowych. . 

Sprzl'daż la została urnrh'.l1111nn1 dla 
ułatwieni11 •łuchaczom nrn ;: "t '>wAnia 
się rło t"'J!il.an1inów ,„ l r· ri"i n it' ., in-.en
nym h1h je~icnnym 

Pamię1ajmy więc· '11 •leehni 
cy Rarliowe.i można uaL·i ć w PPK 
„Ruch" na miejscu. 

• 
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Ekipy łączności 
wyruszą w nit'dzielę 
z Łodzi na wieś do LZS-ów 

Dwadziescia cztery ekipy sportowe 
wyj adą w niedzielę 20 maja z kół 
S\)Orlowych przy zakładach pracy w 
Łodz i do Ludowych Zes:połów Spor
towych pod hasłem: „Sportowcy 
pierwsi poopisują kartę Narooowego 
Plel>is<'ytu Pokoju". 

Sportowcy, poza imprezami pomo
gą kolegom ~e wsi w organizowaniu 
zawodów w trójboju lekko - atlety
cznym (skok, bieg, raut). IDkipy wy
syłają zrzeszenia sportowe Włók
niam, Spójnia, Stal, Ogniwo, Budo
wlani i Kolejarz. 

Licis zwyciężył Vada 
silny opór Asbothowi 1 

_ 

stawiał Bratek 

• 

„t.:XPRESS ILUSTROWANY" Nr 13'1 

• un. St. źeromskiego dokonał podsumo-
wania prac poszcr;ególnych sekcji. 1 r.:e

Nieustępliwa postawa 
zapewniła 

Piątka w grze z Albrechtem 
nam zwycięstwo 

W Zurichu rozpoczęło się wczoraj I Pierwszy daeń rozwiał jednak 
spotkanie tenisowe o Puchar Davisa wszelkie nadzieje Szwajcarów na mo 
Szwajcaria - Polska. Rozegrano żliwość zakwalifikowania sie do na
dwie gry pojedyńcze, . w których. z~ stępnej rundy rozgrywek. Zarówno 
p~r~k Polsk~ wys~pili. S~f~t~1 1 Skonecki, jak i Płatek wygrali swe 
1ą e , a ze s rony zwaJca PI zer . p 1 k po pi·er- '"szvm d i 

0 i Albrecht. gry 1 o s a ·• , n u pr 
W kolach suortowych Szwajcarii wadzi 2 :O. 

Piątek pokonał Albrechta 5 :7, 4 :6, 
7 :5, 6 :O, 6 :1, a Skoneclri wygrał z 
mistrzem Szwajcarii Spitzerem 4:6, 
6:2, 6:2, 7:5. 

ba przyznać, ie osiqgmęc1a są duie. 
I tak SKS posiada 6 sekcji, z których 
c:lary mogą poszczycić się nie byle ja
kimi rezultatami. Tylko sekcja t1irystycz 
na i sportów zimowych nie wykazały się 
żadną pracą. A szkoda, bo pole do po
pisu było dość duże. 

Przoduje sekcja lekkoatletyczna, kió 
ra dzierży tytuł mistrza wśród lekkoa
tletów szkolnych. W okresie zimowym 
przeprowadzono racjonalną zaprawę, 
a czołowi. zawodnicy startowali na mi
strzostwach juniorów w Poznaniu. Z 

na&taniem wiosriy 
przygotowano się do 
Biegów Narodo-
wych, w których 

panowały przed Zwłaszcza nad· . 
meczem nastroje spodziewanie spl- łlf 
optymistyczne, któ sał się Piątek, któ ~ 
re znajdowały ry uważany był za . 
swój wyraz w licz słabszy punkt na- , 
nych publikacjach szej drużyny, lfd!ż : 

W drugim dniu pobytu tenisi- prasowych. Spe- panowała opinia, 

Spotkanie Piątka z Albrechtem 
rozpoczęło się o godz. 15-tej przy 
silnym nasłonecznieniu, co odbiło się 
na grze Polaka w pierwszych dwu 
setach. Albrecht, który jest dobrym 
taktyk.iem, grał regularnie i dyspo
nował bogatym repertuarem zagrań, 
uzyskał przewagę i wygrał dwa sety. 
W trzecim secie Piątek przy stanie 
5 :3 dla Szwajcara, skutecznie mi· 
jał Albrechta przy siatce, a następ
nie sam przeszedł do ataku i wygrał 
kolejno 14 gemów. W piątym seeie 
Szwajcar był wyraźnie załamany. 

wzięło udział 189 
uczniów i uczenie, 
przy czym niemal 
wszyscy zdobyli nor 
my na odznakę 
SPO. 

stów węgierskich w Katowicach cjalnie liczono na że przed wyjaz· 
rozegrano dwa spotkania w grze :,'spl:tzera, kilkakrot dem nie osiągnął 
pojedyńczej oraz w grze podwój- j'nego mistrza on jeszcze pełni 
nej. Szwajcarii, który formy. Piątek Gra Skoneclri - Spitzer rozpoczę· 

ła się od ostrych i szybkich ataków 
Pol•ka, któr;r próbował zaskoczyć 
Sp.itz-era. Skon.ecki popełnił jednak 
kilka błędów, a kilka piłek posłał na 
aut i Szwajcar prowadził 5 :1. Sko
necki doprnwad~ł do stanu 5 :4, ale 
końcowe ataki Szwajcara przyniosły 
mu seta 6:4. 

Dużymi sulcceM
mi może [.l(MzczyCit 
się sekcja piłki ręcz 
nej. Fachowa opie

w grze pojedyńczej zeszłoroczny uokonał przecież przegrał pierwsze 
mistrz Polski juniorów Licis poko- . :>etrę _(Fran~ja) dwa sety, a w trze 
nał Vada (Węgry) 2:6, 9:7, 6:1. Skonecki w o~res1e kiedy cim przeżywał nie Piątek 

. ten był mistrzem Wimbledonu. W zwykle krytyczny moment, kiedy to ka i zapal młodych sportowców przy
niosły dobre rerultaty w rozgrywkach 
finałowych. Najlepiej spisały się dziew
częta, zdobywając mistrzostwo w lioszy
kówce oraz czwarte miejsce w siatków 
ce. W tej sekcji wyróżnili się nie tylko 
ambicją, i umiejętnościami, lecz i (lobry 
mi postępami w nauce Kuszel, Pawlak, 
i Hafmokl. Ponadto sekcja ta, jako jed 
na z pierwszych, zrealizowała łączność 
miasta ze wsi.q, nawiqzując kantakty z 
LZS-ami. 

~potkame. Asboth. - Brate~ za- ub. sezonie Spitzer po dłuższej przer przeciwnik prowadził już 5 :3 i miał 
konc.zyło się zwyc1ęs~7m mistrz~ wie wrócił na kort, a o dobrej for- trzy meczowe piłki. Nieustępliwość 
Węg1_er .6:3, 6:~. T7msis~a śląs_ki mie Szwajcara świadczyła jego cięż- Piątka i jego niezwykła wola zwy
staw!ł n_1espodz1ey;an~e .silny opor, I ka walka z doskonałym Włochem cięstwa sprawiły, że Szwajcar nie 
naw1ązuJąc chw1lam1 rownorzędną Cucelli, którą przegrał w pięciu se- zdołał wykorzystać tak wielkiej szan 
grę. tach. sy. 

W następnych dwu setach Skonec
ki zwolnił nieco grę, przejął inicja
tywę i często miał kończące zagra
nia przy siatce. 

W grze podwójnęj para węgier
ska Vad - Katona pokonała parę 
Niestrój - Kowalczewski 6:3, 6:3. 

POKAZ GRY 
tenisa stołowego 
daje Spójnia w Zduńskiej Woli 

Na pokazowe zawody tenisa sto
łowego wyrusza dzisiaj łódzka Spój 
nia do Zduńskiej Woli, zaprosz_ona 
przez tamtejszą Stal. 

Łodzianie wysyłają najlepsze 
swe rakietki, a mianowicie: mis
trza Łodzi Krygiera„ Szofela i 
Grzechowiaka. W Zduńskiej Woli 
wystąpi również w grze podwójnej 
para żeńska Hajnrychówna - Jusz
czakówna. 

TEATRI" 
,,ZWYCIĘSTWO" Nowy 

goodz. 15. 
Im. St. Jaracza „ZWYKŁY 

CZŁOWIEK" - godz. 19. 
Powszechny - „MORALNOść 

PANI DULSKIEJ" - godz. 15.30, 
„CHORY Z UROJENIA" - g. 19.15. 
żydowski - „DR LESNA" -

godz. 19.30. 
l\'lały - ,, ••. NA PLAN" - godz. 

19.30. 
Lutnia - przedstawienie zamknię

te. 
Pinokio - „NOWA SZATA K.Ró· 

LA" - godz. 17. 

KINA 
ADRIA - Warszawska i>remiera 

16, 18, 20. 
BAJKA - Wilcze doły - 18, 20.15. 
BAŁTYK - Gęsiarek Matyi - 16, 

18.30, 21. 
GDYNIA - Program naukowo-oświa 

towy - 15, 16, 17, 18. 19, 20, 21. 
MŁODA GWARDIA - Jasna droga 

- 16, 18, 20. 
MUZA - Przybrana córka - 18, 

20.15. 
POLONIA - Festiwal Filmów Cze

chosłowackich - ,,Historia jakich 
wiele" - 17, 19, 21. 

PRZEDWIOśNIE - Milczenie jest 
złotem - 18, 20. 

REKORD - Teatr zwierząt - pro
. gram składany -:- 18, 20. 
ROBOTNIK - Cyrk - 18, 20. 
ROMA - Uciecik:a z niewoli - 18, 

20. 
STYLOWY - Dr Semmelweis - 18, 

20. 
śWIT - Dr Kovarz operuje - 18, 

20. 
TA'l'RY - Wielkopańskie hulanki -

16, 18, 20. . 
WISŁA ·- Festiwal Filmów Czecho

słowackich - „Historia jakich 
wiele" - 16.30, 18.30, 20.30. 

WŁóKNIARZ - Gęsiarek Matyi -
15.30, 18, 20.30. 

WOLNOść - Festiwal Filmów Cze
chosłowackich - „Wesołe zawo
dy" - 16, 18, 20. 

ZACH:Ę:TA - Tajna misja - 18, 20. 

Sportowcy podpisuiq 
Karty Narodowego Plebiscytu Pokoju 

W dniu 17 bm. wielotysięczna rzesza sportouców wraz z całym narodem 
składała podpisy pad Kartą Narodowego Plebiscytu Pokoju. 

Członkowie klubów i kół sportowych slłladali podpisy w swoich =akła
dach pracy, dokumentujqc swą wolę walki o pokój. 

Uroczyste podpisywanie kart Narodowego Plebiscylu Pokoju adbylo 
się w świetlicy GKKF, gdzie podpisy złożyli przedstmciciele u)ładz sportu 
polskiego z pos. Motyką na c:;ele. 

W ostatnim secie Skonecki powtór 
nie zwiększył tempo i grał ofensyw
nie. Bronią.cy się Spitzer umiejętnie 
wykorzystywał błedy Polaka i dopro 
wadził seta do 5 :1. Skonecki wyrów
nał na 5 :5 i wygrał następnie dwa 
gemy, przy czym ostatniego na su
cho. 

Dzisiaj w grze Jl()dwójnej grać bę· 
dą. ze strony Polski Skonecki i Pią
tek, Szwajcarię reprezentować bę
dzie para Spitzer - Buser. Najlepsi lelckoatleci polscy, przebywający w Zakopanem., 110 uroczy

stej masówce złożyli swoje podpisy. Gremialnie złożyli podpisy wszyscy i' Sportowcy w rof 1' 
studenci i studentki Akademii Wychawania Fizycznego. Skladaiiie prydpi-
sów poprzedziła uroczysta akademia. l d " 

Również przebywający na mistrzostwach Europy w Mediolanie bokse- .sprze aWCQW 
r'iiy polscy oraz sęd:iowie i kierownictwo zorganizowali z olwzji Narodou·e- K k k 
go Plebiscytu Pokoju, specjalne zebranie, ria którym referat o znaczeT1iu iermasz siąż OWy 

':-."-l-eb-is_c_yt_u_P_o_k_o1-·u_wy_gl_o_s1-·l _p-ię-śc_w_r_z _A_n_tk-iew_·_ic_z. _________ , na stadionie przy Al. Unii 

W piątek 18 bm. rozegrano w Me
diolanie półfinałowe walki w ra
mach bokserskich mistrzostw Euro
py, Z pięściarzy polskich walczący 
w wadze półśredniej CHYCHŁA 
2lwyciężył w trzeciej rundzie Stra-

ósemka Finów 
zmierzy się na macie 
z atletami ZS Włókniarz 

hle'a (Szwe<:ja). Tym samym Chy
chla zakwalifikował się do finału, 
gdzie spotka się z K<>hlegga.rem 
(Austria), który wypunktował Duge
niera (Francja). 

W lekkośredniej Paliński uległ 
Andersenowi (Dania). Andersen w 
finale będzie przeciwnikiem Pappa 
(Węgry), który wygrał z Lay'em 
(Anglia). 

W niedzielę 20 bm. odbędzie slę 
wielki kiermasz książkowy na. bo
isku ŁKS „Włókniarz". Stoiska z 
książka.mi, bogato zaopatrzone, w 
literaturę sportową J)ł'zede wszyst
kim, a ponadto w książki dla dzieci 
· młodzieży, uruchomione będą od 
i:-odz. 14. 
Największą atrakcją kiermaszu 

będzie liczny udział sportowców 
łódzkich> którzy pomagać będą 
przy sprzedaży książek, rozdając 
jednocześnie autografy. 

Stoiska obsługiwać będą: Głażew 
ska, Sadurówna, Boniecki, Dobro
wolski, Kaczmarek, Proniewiczów
na, Szewczyk, Szulc, Bek i inni. 
W roli sprzedawców ksłążek wystą 
pią także łódzcy piłkarze z Bara

W pozosta1ych walkach padły na- nem, Hogendorfem, Włodarczykięm 
stępujące WYnikii: i Szymborskim na czele oraz za-

. W. musza. - Van. der Zee (l;lolan- wodnicy Unii (Chorzów), między 
d1a) pokonał Martina (Fra.ncJa), a 1 · . . , . 
Bamalainen (Finlandia) p1"2egrał z ~n~y~1 C1esltk, Alszer, Przecherka 
Pozzalli (Włochy). 1 mm. 

Sekc.ia pływacka, clwć już utraciła 
czolawych zawodników, pracowała cały 
rok dobrze i z zapałem. Nie zapomnia
no też o przeprowadzeniu pr6b na SPO. 
W śród nasżych pływaków prym wiodą, 
Drabikówna, Stanowski i młody Furst. 

Osobne miejsce należy się młodziut
kiej sekcji tenisa stołowego, która pami 
mo trud11ości (brak sprzętu) pracowała 
dobrze i z rozmachem. Rozegrano mi
strzostwa szkoły, a przede wszystkim 
13 spotkań z innymi SKS-ami i kolami 
sportowymi przy zakładach pracy, na
wiązujqc w ten sposób bliski kontakt ze 
spotowcam.i - robotnikami. W tych JJ 
spot/łaniiu:h doznano tylko trzech pora
żek, a pokoMno między innymi takiego 
pn1eciwnika jak PLTD, który jest mi
strzem ukól DOSZ. 

Tak mniej więcej przedsmwiają się 
pozytywne osiqgnięcia, które są wyni
kiem dobrego ,,;rozumienia istoty umaso 
wienia sportu. 

Lecz obok tego były i pewne braki. 
Mianawicie nie przeprou:adzono w wy. 
starczającej ilości prelekcji na tern.fity 
SPO, prelekcji, które by bliżej zapozna 
ly uczniów z treścią, odznaki SPO i jej 
wielkim znaczeniem. Ponadto zapom
niano zupełnie o wydau:aniu gazetki 
ściennej, która by stanowiła obraz pracy 
i życia SKS-u; akcja ta ograniczyta się 
do wydania jednego tylko numeru(!!!), 
który w dodatku nie spełnił swego za
dania. 

Szwa11Jwu:ala również dyscyplina posz 
czeg6lnych reprezentantów, którzy nieje 
dnokrotnie swym postępou:aniem nie 
przynosili zaszczytu szkole. Mamy na
dzieję, ie po przeczytaniu tych uwag 
nasz SKS wyeliminuje te braki i stanie 
się naprawdę przodującym SKS-em. 

Korespondent :,Expressu Il." 
W.B. 

W niedcielę przybywa "do Łodzi 
zapaśnicza robotnicza reprerzentaoja 
Finlandii, która walczyć będzie tu
taj z czołowym zespołem ~paśni-
1:2ym Polski, występującym pod fir
mą reprezentacji Zrzesrzenia Sporto
wego Włókniarrz. 

w. kogucia - Kelly (Irlandia) "' ---------------------
Sport zapaśni
czy w Finlan

zwyciężył M~urkiewieza (Austria), 
a Da.llasso (Włochy) wygrał z Erdei 
(Węgry). KOMUNIKAT 

dii stoi bM"dzo W. piórkowa - Venta.ja (Francja) „Las", Państwowa Centrala Leśnych 
wysoko, dowo- wypunktiował Kisfelwi (Węgry), La. Produktów Niedrzewnych, Przedsię
dem tego są kovic (Jugosławia) wygrał z Warn-
ho · ·b · stromem (SzwecJ·a). biorstwo Państwowe Wyodrębnione 

c ClGZ y osią- Ekspozytura w Łodzi, ul. Narutowi-
an;ęte przez re w l kk J h (W ) __ --..-4i::l'!lllC."'·~ • e a - u a.sz ęgry ZWY- cza 55, podaje do ogólnej wiadomoś-
prezentację cięźył w trzeciej rundzie C<>nnella ci, że stosownie do uchwały Rady 

TUL wyniki. (Irlandia.), Visintin (Włochy) wygrał p , · R d Mi · d · 
F:inow.l·e ba~"- anstwa 1 a y mstrĆWI z ma .„ z Bułatem (Jugosławia). Xll lk 
li ostatnio w Wyniki pozostałych walk podamy 14d. ł . _ 1950 r, wsze ie zażalenia i 
Pradze, gdzie o wo anta są załatwiane w ponie-
pokonali repre- w dniu jutrzejszym. działki od godz. 13 do 15-ej przez 
z.enta.oję Czecho '""""""'""'„'""Ił'„„„„„„„„.„„„.„.„„.„"""'" Dyrektora lub zastępcę. 368 

KOMUNIKAT. 
Spółdzielnia Pracy Krawieckiej 
„Iskra", Pabianice, ul. Warszawska 
Nr. 24, podaje do ogólnej wiadomoś
ci, że stosownie do uchwały Rady 
Państwa i Rady Ministrów z dnia 
14. xn. 1950 r. wszelkie zażalenia i 
odwołania są załatwiane w soboty 
od godz. 11-ej do 13-ej przez Prezesa 
lub jego zastępcę. 369 

słowacji w stosunku 5:3. Od • d • d k •• •••-••••-••••••••••••• OGLO~ZENIA DROBNE 
iMecz w Łodzi odbędzie się we wto pOWle Zl re Q CJl PraCOWnil'...v poszukiwani SPRZEDAM ja- POMOCNICA do-

reik W hali na Widrzew:ie 0 godzinie Drużynie piłkarskiej przy Państw. • 1 dalnię dębową mowa z gotowa-
18.30. Finowie wystąpią w następu- Teatrze Nowym. Radzimy zwrócić Głównego księgowego zatrudni na- ciemną korzyst- niem. Warunki do 
jącym składzie (według kolejności się bezpośrednio do Rady Okręgo- tychmiast Państwowa Fabryka żyle- nie, j!odz. 17-19. bre, potrzebna za 
wag): wej zrzeszenia Sportowego Ogniwo, tek „Polonus" w Łodzi, ul. Więc- Narutowicza 75E, raz. Referencje. 
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